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W zeszłą, sobotę, 21 czerwca (3 lipca), z powo
du rocznicy cudownego ocalenia Jego Cesarskiej Wy
sokości Wielkiego Księcia Konstantego Mikołajewicza, 
odprawione było przez najprzewielebniejszego Joani- 
cjusza arcybiskupa warszawskiego i nowogeorgiew- 
skiego, o godzinie 11-ej zrana, w cerkwi zamkowej, 
nabożeństwo dziękczynne, w obec Jenprał-Feldmar- 
szałka i władz wojskowych i cywilnych. (Dz. W.)

Rozporządzenie m inisterstwa skarbu względem p a 
kowania papierosów  (okólnik ministra skarbu do za
rządzających dochodami akcyzami z dnia 4 Czerwca 
1869 r.) Na zasadzie art. 18 Ust. Tab. i okólnika 
mego z d. 5 czerwca 1868 r. Nr 885, papierosy pako
wane są w paczkach, pudełkach i skrzyneczkach, po

i  V i’ ^50, i 500 sztuk. Obecnie niektó
rzy fabrykanci zgłosili się do mnie z prośbą o pozwo- 

akowania papierosów prócz powyższych ilości, 
P®, j  J sztuk, a to z uwagi że tego domagają się nie
którzy konsumenci. Ponieważ powyższym okólnikiem 
z Nr 885 dozwolone zostało pakowanie cygar w pudeł 
ka i skrzyneczki po 50 sztuk, z obłożeniem dwoma 
banderolami, ustanowionemi taryfą dla pączek cygar 
po 25 sztuk, a pozwolenie pakowania papierosów po 
50 sztuk, przy zachowaniu wydanych w tej mierze 
przepisów, nie może podać powodu do nadużyć po
lecam więc pp. zarządzającym dochodami akcyznemi 
dozwolić fabrykantom pakowanie papierosów w pacz
kach, pudełkach, lub skrzyneczkach po 50 sztuk 
z zastrzeżeniem, aby te oklejane były dwoma bande
rolami, przepisanemi dla paczek papierosów po 25 
sztuk i aby obie te banderole jednakowej były ceny 
odpowiadały gatunkowi i cenie papierosów, i przykle
jane były na twardych pudełkach koniecznie nakrzyż 
stosownie do art. 42 Ust. Tab. (D. W )

Rozporządzenie ministerstwa wojny. —  Dla bezpo
średniego i stałego pilnowania przewożenia wojska i 
ciężarów na kolejach żelaznych lub wodą, rozkazem 
ministra wojny z d. 6 czerwca 1868 r. polecono prze- 
“ c5 ' c, na każdej kolei i na niektórych komunikacjach 
wonnych zawiadowców przewożenia wojsk. Podaiac 

o wiadomości wojska listę oficerów, przeznaczonych 
n l ,  P*“ S onyd l obowiązków, główny sztab nadmie- 
leiami S '  y -1 komendy wojskowe, przewożone ko- 
dotyczac.vr'i.Znemi L W0(kT we wszystkich kwestjach 
ma/ą u d a w a j ? ' lbyfl a.nia. PodnSżj temi drogami, 
zaw iadow rm v „ pomiemonych oficerów. Lista 

przewożenia wojsk kolejami żelaznemi

lub wodą w okręgu wojennym warszawskim: 1) Za
wiadujący przewożeniem wojsk na kolejach żelaznych 
warszawsko-wiedeńskiej, warszawsko-bydgoskiej i ich 
gałęziach, zostający do poleceń przy sztabie okręgo
wym, kapitan jeneralnego sztabu v'on Dach. 2) Za
wiadujący przewożeniem wojsk na kolei warszawsko- 
terespolskiej i dozorujący transportowania wojsk na 
części kolei petersburgsko-warszawskiej z Warszawy 
do Białegostoku, zostający do poleceń przy główno
dowodzącym, podpułkownik sztabu jeneralnego Powa
ło-Szweykowski. (D. W.)

. Kommissja Rządowa Sprawiedliwości ogłasza, iż
Komitet Urządzający w Królestwie Polskiem, na 292 
posiedzeniu w d. 11 (23) Kwietnia r. b. odbytem, za
pis summy rs. 300 na rzecz Gminy Ewangelicko-Re
formowanej w Warszawie, przez Edmunda Roeslcra 
testamentem z d. 13 (25) Czerwca 1866 roku prywa
tnie sporządzonym i prawnie ogłoszonym, uczyniony 
w myśl art. 910 K. C. z zachowaniem praw osób 
trzecich i pod warunkami w testamencie, wyrażoncmi 
zatwierdził. (d . W.)

W rozkazie p . o. Ober-Policmajstra do Policji
Wykonawczej, za Nrein 172 Wydanym, zamieszczono: 
Podług doniesienia miejscowej służby inżynierskiej, a 
także objazdowych kontrollerów podatku kopytkowego, 
okopy okrążające miasto, coraz bardziej ulegają zni
szczeniu, co z tej pochodzi przyczyny, że różnego sta
nu wojskowi i cywilni dla skrócenia drogi, nieustannie 
przechodzą a nawet przejeżdżają przez okopy.—Z decy
zji JW. Jenerał-Feldmarszałka w rozkazie do garni
zonu warszawskiego, wydanym za Nrem 107, ogłoszo
ne było rozporządzenie, wzbraniające wojskowym prze
chodzić przez okopy; bez względu jednak na to, woj
skowi, widząc przechodzące nieustannie osoby cywil
ne, nie stosują się do wspomnionego rozkńzu, w nie
których miejscach osoby prywatne pozwalają sobie na- 
wet kosie trawę, paść bydło, inni znowu spacerują 
swobodnie po wale, a chłopcy urządzają sobie na ta
kowym zabawy.— Ponieważ podobne nadużycia, obok 
obrywania z wału ziemi, która zasypuje przechodzący 
przy nim kanał, wstrzymuje spadek nieczystości 
z miejskich ścieków i rynsztoków, a tem samem utru- 
l oczyszczenie i powodują zwiększenie na to wy

datków, a nadto, gdy osoby przechodzące przez wal, 
mogą uledz niebezpieczeństwu spadnięcia do kanału, 
zatem w celu usunięcia rzeczonych nieporządków, po
lecam Kommissarzom policji wykonawczej, zalecić



miejscowym naczelnikom ucząstkowym i stójkowym, 
nieustannie czuwać nad całością okopów miejskich. 
O wojskowych naruszających porządek, donosić Ober- 
Policmajstrowi, dla stosownego postąpienia, a osoby 
prywatne przedstwiać do kary pieniężnej -

(Gaz: Polic:)

Kassa Oszczędności M ias ta  W a r s z a w y ,  z kantorem pomocni
czym w gmachu szkolnym, za kościołem  Świętego Aleksandra, 
przy Alei Belwederskiej pomieszczonym, w tygodniu upły- 
nionym do dnia 22  Czerwca (4 Lipca) r. 1869 włącznie, wy
dała książeczek nowych 79 , na które, tudzież na dawniej
sze w 447  wnioskach, złożono rsr. 8,156  k. 70 . Na żądanie 
zaś 105 Uczestników (prócz procentu rs. 62 k. 4 4 %, należnego 
za rok bieżący od całkowitych odbiorów), wypłaciła rs. 5,497 
k. 4 5 , i umorzyła książeczek 4 1 . Przeto uczestników 19, 220 , 
posiada kapitał rs. 683,120  k. 59 . (D W.)

—R— Wczoraj o godzinie 6-ej wieczorem, zakoń
czył professor Kotkowski na ostatniej, dodatko
wej swej prelekcji szereg zapowiedzianych wykładów
0 geogratji, uzupełniwszy obraz hydro-orograficznego 
systematu Europy, przedstawieniem jego stosunków 
na półwyspach.

W ten sposób wyłożył p. Kotkowski publiczności 
naszej najważniejsze pojęcia z geogratji fizycznej 
jakoto: matematyczny podział powierzchni kuli ziem
skiej, teorję rozwoju brzegów, przyczem miał sposo
bność wypowiedzieć rezultat własnych prac swoich nad 
geografją, dalej naukę o poziomie i wysokościach, o cen
tralnych massach lądów i wreszcie wykład oro-i hydro
graficznych stosunków w głównych częściach świata, 
z pominięciem Oceanji.

Powyższe tytuły dają całość dość zaokrągloną, zam
kniętą w sobie i pomimo zwykłych niedogodności wy
kładów popularnych przechodzących granice dwóch 
lub co najwięcej trzech prelekcji, śmiało powiedzieć mo
żna, że wszyscy uczęszczający na wykłady prof. Kotkow
skiego wynieśli z nich niewątpliwą korzyść.

Wielka tylko szkoda, że sfera osób korzystających 
z wiedzy prelegenta nie mogłabyć rozleglejszą, że przez 
to i sama wiedza na większe obszary umysłów przeni
knąć nie zdołała; byłoby to z obustronnym pożytkiem: 
publiczność znalazłaby w szeregach swoich więcej in
dywiduów pragnących światła i oświecających się, wy
kładający miałby większe zadowolenie, gdyby widział 
przed sobą liczniejsze auditorjum. Zadowolenie dodaje 
siły, zapału i odwagi; zadowolenie podnosi i uszlache
tnia wykład: jest. ono aniołem stróżem porządku, ży
wotności i mądrości w każdem wystąpieniu publicz- 
nem.

Dlaczego zakres osób korzystających z prelekcyj 
p. K. był tak szczupłym. Czyby wykładowi zbrakło 
koniecznych warunków jasności, porządku i pełności 
ze względu na treść?. Bynajmniej: w powyższych pun
ktach wykład p. Kotkowskiego zupełnie nas zadowol- 
nił. Nikt też nie skarżył się na prelegenta, lecz tyl
ko na przedmiot. Ten przedmiot wzięty z geograf) i 
fizycznej wydał się trochę suchym, martwym, niewdzię
cznym. Z wyjątkiem części traktującej o wpływie 
rozwoju brzegów na cywilizację, wszędzie zresztą mieli
śmy do czynienia z samemi tylko z cyframi, linjami
1 zarysami. Prawda, że ten kto przyszedł na prelekcję 
nie żałował już potem swego trudu, ale zato wielu wca
le nie przyszło.

Gdyby professor Kotkowski wziął był za przedmiot 
wykładu jakiś dział z geografji politycznej, gdyby był

np. przedstawił stosunki geograficzne w biegu czasu, 
na danej przestrzeni, kształtujące się, gdyby był wplótł 
geografję w koło dziejowe: to chociażby mu przyszło 
nawet odnieść się do epoki starożytnej, wykład jego 
wzbudziłby silne zajęcie i w rozległym zakresie wy
dałby swe owoce.

Mamy nadzieję że szanowny prelegent da jeszcze 
kiedy zakosztować nam publicznie swej wiedzy a w ta
kim razie sądzimy, że wskazana przez nas reforma 
w programacie wykładu byłaby nie bez pożytku dla 
niego i dla publiczności.

— ^  — Teatr wystąpił wczoraj z dwiema nowo
ściami: komedją paryzkiego wyrobu p. t. „Nad mo
rzem” i gościnnemi debiutami p. Stanisława Dobrzań
skiego, artysty teatru Lwowskiego.

Z zasady gościnności zaczynamy od relacji o wystą
pieniach gościa.

P. Dobrzański, wnuk Roscjusza sceny lwowskiej, 
Smochowskiego, jestto człowiek młody, bo zaledwie 
dwadzieścia kilka lat liczący, który się sposobi na 
komika. Wystąpił on najpierw w roli „Gerwazego" 
w komedji „Cicha woda", a następnie w farsie, nieroz- 
śmieszającej już dziś nawet kominiarzy wartujących'za 
kulisami, w „Siostrze Kasperka".

W obu tych rolach, p. Dobrzański dowiódł, że po
siada już pewną dozę rutyny, wiele swobody, głos dość 
dźwięczny, i że z czasem, przy usilnej pracy, może być 
niezgorszym „Gerwazym" i dobrym „Kasperkiem". 
Świetniejszych nadziei, nie możemy wróżyć z wczoraj
szych występów młodego artysty.

Nowa zaś komedja pp. Michel i A. Choler, wyró
żnia się od wielu nadsekwańskich tego rodzaju robót, 
oryginalnością pomysłu i excentrycznością sytuacyj.

Osnowa jej jest nader prostą.
W jednem z miast angielskich o pół mili od morza, 

w hotelu, zamieszkuje młody Sir Jeremy Tuilune, któ
remu życie tak obmierzło, iż pragnie się utopić wraz 
ze swoim lokajem Robinsonem. Na szczęście czy nie
szczęście, w owej chwili przybywa jak geniusz zbawie
nia, przez omyłkę,, zamiast do oberży pod „złotą ko- 
twicęu do mieszkania Sira, młoda Miss H arriett, oca
lona w dzieciństwie przez Jeremego od śmierci, ponad 
jakąś szwajcarską przepaścią. Ztąd po wzajemnem po
rozumieniu się, kochankowie przyrzekają sobie rendez 
m u s , na ślubnym kobiercu. Przyśpiesza zaś to mał
żeństwo, objaśnienie udzielone przez Sira młodej Miss, 
że kochanek jej, niejaki Artur, któremu ona pragnęła 
dać się wykraść, niegodzien jej miłości, bo zdradza ją  
dla jakiejś młodej aktorki z Londynu.

Komedję tę przetłómaczył, ozdobił kupletami i mu
zyką do nich, p. Tatarkiewicz, i prócz tego grał w niej 
główną rolę „Sira Turlune". Miss Harriettą jasno
włosą i swobodną była panna Urbanowiczówna, a hu
morystycznym Robinsonem pan Dąmse. Słuchaczów 
zebrało się na tę nowość o bardzo wiele mniej, niż jest 
miejsc w sali wielkiego teatru. _______

— W dniu wczorajszym po długiej i nader ciężkiej 
chorobie przyniósł się do wieczności ś. p. Adolf Nor- 
mark obywatel przeżywszy lat 55. Pozostała żona wraz 
z Synami zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych 
na exportację zwłok w d. 11 b. m. t. j. w niedzielę o 
godzinie 4-ej po południu z kaplicy ewangelickiej na 
cmentarz tego wyznania odbyć się mającą.

— 5036— (8480)



— Delegacja wyznaczona z ramienia Prezydenta 
miasta przekonawszy się, źe niektóre budynki grożą 
zawaleniem, zakwalifikowała je do rozbioru, a miano
wicie: na ulicy Kościelnej drewniane komórki pod nr. 
1878 u p. Wolskiego Marcina; na ulicy Garbarskiej 
w domu p. Banzemerowej pod nr. 2611, drewniany 
spichrz; na Podwalu w domu pod nr. 530, jedno-pię- 
trową oficynkę; na ulicy Mostowej pod nr. 247«, u p. 
Winawera S. część komórek; pod nr. 218 własności p. 
Józefa Zublewskiego na ulicy Brzozowej, drewniane 
pokryte gontami zabudowania i kręgielnią, w miejsco
wości zwanej Gnojową lub Zieloną górą.

— Dowiadujemy się, iż wkrótce, z upoważnienia 
Ministerjum Spraw Wewnętrznych, otworzonym zosta
nie dla chorób sekretnych i skórnych, Zakład leczniczy, 
pod kierunkiem Naczelnego Lekarza Szpitala Ś-go 
Łazarza D-ra Podowskiego i D-ra Kadlera. Pożyte
czna ta instytucja, na wzór istniejących tego rodzaju 
zakładów zagranicą, uorganizować się mająca, prze
znaczoną ma być dla zamożniejszych chorych; z powo
du jednak bardzo przystępnych cen, może stanowić 
przybytek zdrowia i dla mniej zamożnych. Specjalność 
przewodniczących, troskliwa i ciągła opieka lekarska, 
oraz wygodne pod każdym względem urządzenie, ka
żą wróżyć o pomyślności zakładu. Bliższe szczegóły 
nie omieszkamy wkrótce podać do publicznej wiado
mości.

— Podatek bóżniczy nie wpływa w terminie ozna
czonym, a interesenci tłómaczą się, jakoby mieli pra
wo do zwolnienia od tej opłaty, pomimo otrzyma
nia odmownej^ rezolucji. Otoż P. Prezydent miasta 
zalecił ogłosić we wszystkich domach modlitw, że ża
dna prośba o zwolnienie nie będzie przyjętą, jeżeli 
do niej nie będzie dołączony kwit udowadniający, źe 
choć w % częściach należytość zaspokojoną została. 
Pobór tego podatku uskutecznionym być może w kas- 
sie Lombardowej.

— Dziś w szkole felczerów cywilnych przy szpitalu 
Dzieciątka Jezus na ulicy Ś-to Krzyzkiej pod Nr 1335 
(21) istniejącej, odbywa się examin doroczny uczniów 
tejże szkoły w obecności dziekana Szkoły Głównej. 
Nauczycielami w tym zakładzie są: pp. Doktor Witalis 
Wilczkowski i Seweryn Broniewski.

— Ponieważ Dr. Aleksander Dobrzański, Vice-Pre- 
zes Wydziału Lekarskiego przy Warszawskiem Towa
rzystwie Dobroczynności podniósł kwestją, aby skła
dać dla- ubogich proszki, maście i niepsujące się lekar
stwa, z których wdanym razie użytek być może zro
biony, Pan. J. Kr. złożył na ten cel w Redakcji dwie 
paczki proszków.

Jutro o godz. 3 m. 2 rano, przypada nów księ
życa. '

— Dnia 9 Lipca r. 1724, Wisła wystąpiwszy z ko
ryta poczyniła wielkie szkody.

Dla zastąpienia fantów, które zamoczyły się 
w czasie ulewy w Saskim ogrodzie, nadchodzą nowe 
dary. Ryciny, obrazy olejne w znacznej liczbie, po
między innemi od członka senatora A. Zab., od p. 

j  p‘ Arnolda różnych fantów sztuk 50; tudzież 
P‘ w WS’ Skoczyńskiego, Michała W. i innych.

— W gmachu teatralnym warszawskim, wykonane 
zostaną różne roboty mularskie i asfaltowe, za prze
szło 1,100 rs.; ciesielskie, stolarskie, ślusarskie, szkląr-
o k o lo 'l^ M rs 1026’ Za żelazne * blacharskie za

W dniu wczorajszym, aż dwie próby zc studnią

abissynską odbywały się na przedmieściu Pradze. Je 
dna z nich przypadła w domu miejskim przy wale 
ochronnym w obecności Inżyniera miasta. Rurę wkrę
cono na 30 stóp w ziemię. Woda pompowana prze
sycona była mułem. Dziś o 8ej rano dalszy ciąg 
próby.

— Od dni trzech zwożą do spławu Wisłą, drzewo 
już wyrobione na wiatrak, który ma być postawiony 
w gubernji Płockiej. Drzewo pochodzi z pod Kałuszy
na, przywożone jest koleją żelazną Terespolską. Do
stawą zajmuje p. Brawer. Okolice tameczne nie mu
szą obfitować w drzewo budulcowe kiedy znaglone są 
z takim kłopotem sprowadzać go sobie.

— W mieście Chołmie, pobudowany zostanie nowy 
pawilon przy gmachu Szkoły Żeńskiej 6cio-klassowej. 
Summa 35,209 rs. kop. 20 oznaczona jest anszlagiem 
na powyższe roboty.

— Wczoraj po południu, w pobliżu pragskiego o- 
grodu, trzech kilkunastoletnich chłopców, zapewne 
uczniów szkół, gdyż na głowach mieli kepi, zasiadłszy 
pod drzewem, zatrudniało się z młodzieńczą zapal- 
czywością, grą w sztosa. Ponieważ owi gracze wido
cznie wybrali sobie do zabawy wcale nie dziecinnej, 
ustronie mało uczęszczane, przeto za wskazanym śla
dem, może rodzice lub opiekunowie zechcą coś odna
leźć i wyadministrować im zwykłe: pro memorja.

— (Art. nad.) Teatrzyk urządzony w Kassyno, przy 
ulicy Śto-Krzyzkięj, dość sympatycznie przyjmowanym 
jest przez publiczność, która chętniej spieszy do tego 
ogródka, niż na inne tego rodzaju widowiska. Szkoda 
tylko, że występujący artyści w Kassino, nie starają 
się o głośniejsze mówienie, bo turkot powozów i do
rożek w czasie przedstawienia, zagłusza często ich 
słowa, do tego stopnia, że tylko siedzący w pierw
szych rzędach cokolwiek dosłyszeć mogą. W tym sa- 
mym ogródku inni artyści, korzystając ze zgroma
dzenia się publiczności, wieczorem, urządzili spekula
cją na kieszenie. Rachuba na zmienne i niepewne 
losy, silnie musi być w naturze ludzkiej zakorzenioną, 
skoro nawet tak małemi środkami można ją  podniecić. 
Przy samem wejściu do ogrodu, wzniesiono budę, 
w której na zwykłych półkach drewnianych, pousta
wiano cacka, świecące zdała zwodniczym blaskiem, a 
w gruncie żadnej prawie niemające wartości. Wielu 
wracająch z przedstawienia, wstępuje przez ciekawość 
do tej wystawy fantów, i tam znajduje sposobność za
mienienia gotowizny na szklaneczkę, grzebyczek, spin
ki lub kolczyki bronzowe i tym podobne przed
mioty, za pośrednictwem loterji. Stare przysłowie: 
„Pomieniał stryjek za siekierkę kijek“, doskonałe 
znajduje tutaj zastosowanie. Los pojedyńczy, niewiele 
wprawdzie kosztuje, bo tylko 30 kopiejek, ale za to 
wygrana rzadko dochodzi tej ceny. Gdyby jeszcze 
każdy z grających, zadawalniał się odrazu tem, co mu 
ślepa fortuna w darze przyniosła, kieszeń jego nie 
byłaby narażoną na tak ciężkie straty, ale na nie
szczęście raz pobudzona żyłka hazardu nie tak łatwo 
daje się zaspokoić. Sam widziałem, jak kilku ciągną
cych w mojej obecności, wygrawszy przedmiot naj
wyżej 10 kop. wartujący, wracali go przedsiębiercy i 
za dopłatą 15 kop. próbowali dalej szczęścia. Los je 
dnak zwykle zawzięty na tych, co chcą walczyć prze
ciwko jego wyrokom, i tym razem nie odstąpił od 
swej zasady. Wygrane przedmioty były coraz lichsze, 
aż wreszcie sami grający uprzykrzywszy sobie zbyt 
kosztowną zabawkę, a może ulegając apodyktycznym



rozkazom wypróżnionej kieszeni, odchodzili z ostate
cznie zdobytem cackiem przeklinając w duszy speku
lanta i jego loterją. W ogóle przypatrując się tej za
bawie, przez czas długi, nie widziałem, abyjkto z od
wiedzających wygrał co innego jak mydełko, grajca
rek, dziecinnego bąka, grzebień rogowy i t. p. Dziwić 
,się należy, że podobne wyzyskiwanie znajduje jeszcze 
zwolenników, poddających kieszenie swoje bolesnej, 
a  wcale niepotrzebnej operacji. M.

— W gubernji kijowskiej plantacje buraków zdają 
się bujny plan obiecywać. Obecnie w Kijowie ceny ra- 
iinatu w najwyższym gatunku są następne: Hr. Brani- 
ckiego 7 r. 30 kop.; Czerkaski 7 r. 20 kop.; Sangu
szki 7 r. 25 kop.

— Dowiadujemy się że Wystawa Rolnicza na rok 
1870 zyskała już zatwierdzenie.

Rada Główna Opiekuńcza zakładów dobroczyn
nych, naznaczyła doktora Antoniego Liebiedzińskiego 
do pomocy Doktorowi Michałowi Kamińskiemu w do
mu schronienia Starców na Nowem Mieście.

—- Pismo perjodyczne w Kaliszu, o projekcie założe
nia którego przed kilku tygodniami donosiliśmy, re- 
dagowanem być ma przez pana Adama Chodyńskiego, 
pracującego dotychczas na polu historyi i archeologii.

— Tłómacz Odyssei Homera Lucyan Siemiński wy
dał obecnie, dokonany w ciągu lat kilku, przekład 
70 pieśni Horacyusza. W obszernym wstępie do pie
śni, tłómacz opowiedział życie poety rzymskiego, na 
podstawie zebranych źródeł przez Walkenaer’a, Kar- 
sten’a, Noela, des Vergers’a i innych erudytów.

— Autor „Listu Żelaznego14 przygotowuje do druku 
rękopism ,,Historyi literatury44. Dzieło to składać się 
ma z sześciu sporych tomów i uzupełni braki, jakie 
widzimy w pracach Michała "Wiszniewskiego, Kondra
towicza i innych dziś żyjących literatów.

— W niedzielę w lokalu po Śto-krzyskim odbędzie 
się popis egzaminowy roczny uczniów szkoły han- 
dlowej.

— Temperatura wody w Wiśle wczoraj po południu 
trzym ała ośmnaście stopni Reaumura; kąpiel więc za
miast chłodzić wywiera wprost przeciwny skutek.

— Przed kwartałem donosiliśmy o wykonanem w za
kładzie fotograficznym pana Bayera pięknem album, 
utworzonem z portretów Członków Prezydujących 
w Radach Szczegółowych szpitali i różnych zakładów 
dobroczynych, z zamieszczoną tam na tytułowej stron
nicy fotografowaną mappąKrólestwaPolskiego z ozna
czeniem jąknajdokładniejszefn wszystkich szpitali, i t. d., 
oraz wizerunkami, gmachów Towarzystwa Dobroczyn
ności, szpitala Dzieciątka-Jezus, Domu nagrody poczci
wej służby, szpitala na Pradze i t .  d.— Dziś dodajemy, 
że zakład fotograficzny Pana Bayera w dalszym ciągu 
utworzył grupę osobną z portretów Członków Rad 
Szczegółowych.

— Dawanie dzieciom żywych zabawek przyczynia 
się częstokroć do rozwijania w młodych umysłach 
nałogów okrucieństwa. ' Spostrzeżenie to zrobiliśmy 
w tych dniach w Saskim ogrodzie, gdzie kilkoletnia 
dziewczynka prowadziła psa nie za przyczepiony do 
obróżki sznurek, ale za uszy. Dręczone zwierze wyło 
z bólu, a nieświadome dziecie śmiało się z uciechy. 
Bona zaś, opiekunka tych dwóch istot, podówczas za
pomniała na śmierć o całym świecię, ponieważ prowa
dziła ciekawą jakąś rozmowę z siedzącym obok na 
ławce, Akteonem w białym kapeluszu.

i -  Dotychczas w Krynicy i w Szczawnicy panują

dokuczliwe zimna, szczególniej rano i wieczorem; oso
by więc wybierające się do tych źródeł powinny zao
patrzyć się w futra lub watę. Tembardziej zalecamy 
ten środek ostrożności, że jak zasadnie mówił ś. p. 
Magier „od przecieplenia, nigdy nikt jeszcze nie umarł.
I  w ogóle nawet teraz pogodzie dowierzać nie można, 
bo pomimo dni ciepłych a nawet czasem skwarnych, no
ce bywają chłodne.

— Budowniczy Baliński Stefan kieruje robotami na 
ulicy Muranowskie pod nr. 2209/10, w domu Łukasza 
Rudnickiego, przy przerabianiu młyna na dom mie
szkalny.

— P. Majewski Dyrektor Instytutu Gimnastycznego 
i właściciel szkoły pływania po Mathesie, ustawio
nej w pobliżu ochronnego walu urządza w nadcho
dzącą niedzielę wyprawę do Bielan. Do dziś dnia za
pisało się już sześciu dobrych pływaków. Wkupne 
oznaczone jest na 1 rs. Wszystkich pływaków ma być 
40. Opowiadano nam, iż na. każdych siedmiu pływa
ków będzie jedno czółno podążające za niemi z obsadą 
trzech ludzi, z których dwaj mają wiosłować, a jeden 
będzie stał z żerdzią po środku czółna dla dania pomo
cy potrzebującym. Na czółnach będzie przygotowana 
przekąska, a przed całą tą  kalwakatą płynąć będzie 
krypa z muzykantami, któremi kierować ma p. Plater. 
Jeżeli pogoda posłuży jest nadzieja, że spacer ten wo
dny pomyślnie pójdzie.

— Jedną z pożyteczniejszych instytucji w Warsza
wie, jest na Nowem Mieście dom schronienia starców 
pod wezwaniem Ducha Ś. i Panny Marji, do którego za 
złożeniem naraz 450 rs. można się natychmiast wku
pić, kto zaś da wkupnego rs. 90 ten z kolei znajduje 
w tym zakładzie na starość schronienie. Nazywamy 
ten instytut jednym z pożyteczniejszych, ma bowiem 
tę moralną stronę, że nie daje jałmużny, a daje pomie
szczenie za pieniądze. Niejeden więc pamiętając o 
przyszłości, ciuła sobie grosz do grosza, lub też w na-

' grodę poczciwych zasług znajduje dobrodziejów, którzy 
go wkupują. Oglądaliśmy ten Instytut, jest w nim sto 
kilkanaście pensjonarzów, mieszkających po piętrach 
i obowiązków cbrześcjańskich starcy dopełniać mogą 
w sąsiednim kościele Panny Marji i miejscowej kaplicz
ce. Ogródek,niedawno urządzony, na obszernym dzie
dzińcu, bawi oko, odświeża powietrze i daje wypoczy
nek na ła wkach.

— Osoba przybyła z powiatu bielskiego, opowiada 
nam fakt następujący: Pewien mieszczanim, posiadacz 
sporego kawałka gruntu, podupadłszy na zdrowiu, zna
lazł się na łasce rodziny, która zmuszała go do żebra
niny. Nieborak tracąc coraz bardziej siły i nie widząc 
dla siebie u swoich serca, wziąwszy kij żebraczy po
wędrował w świat. W drodze zapadł do reszty, i znie- 
moźony cierpieniem padł na gościńcu nawpół żywy. 
W tej chwili przejeżdża powracający zkądś wieśniak, 
a dostrzegłszy chorego, zabiera go na wóz swój i wie
dziony uczuciem chrześcjańskiem, przywozi do domu, 
gdzie otacza chorego wraz z swą rodziną, wszelkiemi 
staraniami. Niedługo potrzebowali pielęgnować przy
bysza, życie biedaka było już krótkie, lecz przed zgo
nem, chory wywdzięczając się jakby nowej odnale
zionej rodzinie, zapisuje swym opiekunom całe swe 
mienie, to jest grunt kilkaset rubli wartujący. Tak u- 
czynek miłosierny został sowicie wynagrodzonym.

— Zawiadamiamy osoby interessowane, że sklep i 
jatka „Merkurego” znajdują się na Nowym Świecie pod 
Nr. 40, kantor zaś stowarzyszenia przy ulicy Podwale



pod Nr. 17. Pragnący zostać członkiem stowarzysze
nia, otrzymuje w kantorze, kwit i książeczkę udziało
wą, natychmiast po wniesieniu ustanowionej opłaty. 
Powtarzamy zarazem, że w składach „Merkurego” na
bywać mogą towary zarówno członkowie jak i osoby 
nie należące do stowarzyzenia. Dla kontrolli, na każ
dym sprzedanym przedmiocie przyklejoną jest kartka 
z napisem „Merkury” i ceną sklepową; taksa zaś towa
rów wywieszoną jest w sklepie w miejscu widzialnem 
dla kundmanów.

— Niewymownie nas to cieszy, że niektórym pre- 
numaratorom „Kurjera Warszawskiego," posłano jako 
premium, bezpłatne jedno z pism. Potrafimy ocenić 
tę grzeczność, jak na to zasługuje.

— Donoszą z Charkowa, że kolej żelazna od Kur- 
ska do Charkowa lada dzień otwartą zostanie, dla 
użytku publiczności.

— Pani deTaisy,jedna z celniejszych artystek paryz. 
wielkiej opery,przybyła w tych dniach do Ciechocinka dla 
kuracji i z zamiarem urządzenia w przyszły poniedzia
łek koncertu wokalno-instrumentalnego. Pani de Tai- 
sy za poradą paryzkich lekarzy miała odbyć wyciezckę 
do Kreutzenach, dowiedziawszy się jednak o skutecz
ności naszej solanki zmieniła marszrutę i po raz pierw
szy w życiu odwiedza Ciechocinek; gdzie stale przeby
wa jej brat pan , Ernest Franęois W koncercie ponie
działkowym wraz z nią, ma wystąpić pan Jan Kleczyń- 
ski pianista.

— „Wędrowiec" w ostatnim nnmerze pomieścił bi- 
bljpgrafję całoroczną powszechną. Pomysł taki ze 
wszech miar zasługuje na uwagę i nieocenionym jest 
dla ludzi nauki, którzy szukając najnowszych źródeł 
do prac swoich, znaleść mogą w spisie wszystkie na
bytki, jakie obszar wiedzy w danym roku zrobił.

— W dniu onegdajszym, Jan Powak, rekrut, przy- 
komenderowany do lszej roty 54 warszawskiego gu- 
bernjalnego bataljonu, spławiając w rzece Wiśle od 
strony Pragi, konia, należącego do pomocnika lekar
skiego rzeczonego bataljonu Sommera, utonął razem 
z koniem; ciała Powaka nie wynaleziono dotąd, a ko
nia wydobyto, lecz nieżywego. Poszukiwanie utonio 
nego kontynuje się.— W cyrkule Zamkowym, Piotr 
Kolbarczyk, robotnik, pracując przy restaurowaniu 
kościoła Śtej Anny, potknął się, spadł z rusztowania 
i potłukł sobie nieszkodliwie lewą rękę i nogę. Kol
barczyk odesłany na kurację do swego mieszkania.

(Gaz: Polic:)
— Złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego,“ 

rs. 2 kop: 10 na budowę kościoła Wszystkich Świętych 
na Grzybowie, ofiarowane przez panienki C. B., ba
wiące się w Saskim ogrodzie.—Od M. N. rs. 1 kop: 20 
dla skrzypka S. K.

— Przyjechali do Warszawy: Jenerał-Adjutant ks, 
Golicyn i Jenerał-Majorowie: Krylów , z Petersburga; 
Sawicz, z Siedlca.

— Wyjechali z Warszawy: Jenerał-Adjutanci: Za- 
bolocko) i Datezatuł i Kontr-Admirał Frejgang, zagra
nicę; Jenerał-Major Weljaminow, z Siedlca.

Mińsk 6 (18) Czerwca 1869 r. — Dawniejszymi la
ty Minsk często odwiedzanym bywał przez najpierw- 
szych artystów. Niegdyś miewaliśmy Lipińskiego, Kąt- 
skich, Wieniawskich i wielu innych. Teraz nikt z nich 
i wiedzieć o nas nie chce; widać oddalenie od kolei że
laznej jest tego przyczyną. Rzadko bardzo kto z arty

stów do nas zawita i to chyba z takich, których imie 
w świecie muzycznym całkiem jest obcem. Dnia 1 (13) 
Czerwca mieliśmy w teatrze koncert dany przez dwóch 
artystów wileńskich. Są to: dyrektor orkiestry teatral
nej wileńskiej, skrzypek Eban i fortepianista Witold 
Przybora, Ci panowie korzystając z pory letniej wy
brali się wspólnie na wędrówkę artystyczną po prowin
cji. Obecnie przybyli tu z Mohilewa i wyjeżdżają do 
Nieświeża. Doznawszy u nas bardzo uprzejmego przy
jęcia, o którem wnosić można było z licznie zebranej 
publiczności i suto sypanych oklasków, wczoraj to jest 
5 (17) Czerwca wystąpili z drugim koncertem. Pan 
Eban gra czysto, ma dość wyrobiony mechanizm, lecz 
to już wszystko co o grze jego powiedzieć można. Pan 
Przybora znanym jest u nas oddawna. Mieszkał da
wniej stale w Mińsku, dając lekcje na fortepianie. Przed 
ośmiu laty opuściwszy nas osiadł w Wilnie. Kilka jego 
utworów, po większej części tańców, jest drukiem ogło
szonych. Gra jego jest wcale zwyczajną, biegłość mier
na, brak cieniowania w uderzeniu, traktowanie sztuki 
dość pospolite. Dość dziwnem to się wydaje, że pan 
Przybora wszystkie utwory wykonywa, nie z pamięci, 
lecz z nut. Teraz to już jest rzadkością, kiedy wszyscy 
zawsze grają z pamięci.

— We wsi Chotszewie w Prussach, zmarł w dniu 5 b. 
m. Maksymiljan Dzizielski.

— Jeden z najznakomitszych krytyków francuzkich, 
Członek Akademji Sainte Beuve, przygotował nową 
edycją „Portretów znakomitości współczesnych". Dzie
ło to ukazało się w tych dniach w Paryżu wydane na
kładem firmy Michel Lćvy. Sainte Beuve, kreślił te 
portrety w pierwszej młodości, z uwielbieniem posu- 
niętem prawie do entuzjazmu dla osobistości, które 
opisywał. Krytyka i refleksja wcisnęły się do nich 
stopniowo, z postępem czasu, koloryt przecież ogólny 
pozostał niezmienionym. Obecnie, sędziwy krytyk, 
zajął się ostatecznem wykończeniem tego dzieła, po
mnożył go i uzupełnił nietylko poglądami własnemi, 
ale także mnóstwem zajmujących szczegółów z prywa
tnego życia współczesnych znakomitości. Najwięcej 
zmian i dodatków porobił autor, w artykułach o La- 
martinie, George Sand i Wiktorze Hugo.

— Miasto Amiens, we Francji, zmieniło za przy
kładem Paryża nazwy swych ulic, dając im imiona 
bądź to dobroczyńców ludzkości, bądź znakomitych 
mężów wjakim bądź zawodzie. Myśl to bardzo piękna .
wfrnTTiiimMirTM«iiinri iii i iii ■ ■ ■ ! ■ ! ■  u  miiMi»i'ii«iinwi i i i  11 i im  i im n

Ostatnie Wiadomości Polityczne.
Manifest don Carlosa, czy tam Karola VII, o którym 

wspominaliśmy przed kilku dniami, „La France" po
daje w swym ostatnim numerze in extenso. Adresso- 
wany jest do don Alfonsa de Bourbon. Książę Madrytu 
przechodzi W nim kolejno rozmaite kwestje polityczne, 
religijne, społeczne i ekonomiczne swojego czasu, 
i rozwiązuje je „po burbońsku." Nie sądzi ażeby wszy
scy mogli mieć potrzebę, iżby on wstąpił na tron swych 
przodków ," ale ogłasza, że „oszukują lud wmawiając 
w niego iż jest wszechwładnym." Dotykając kwestji 
wolności sumienia, przypomina sobie „że są konkorda
ty, które powinny być głęboko szanowanemi i ściśle 
wypełnionemi. We względzie ekonomji politycznej po
tępia wolność handlu, jako „błąd nader zgubny."

Pomiędzy Primem a różnymi członkami.ministerjum 
ciągłe niesnaski. Ruch republikański chociaż nie sy-



sterna tyczny, utrzymuje się na całym Półwyspie. Ma- 
dry/t sam używa względnego tylko spokoju, i jeżeli 
w ierzyć tem u, co twierdzą, „El Popular,, i „La Epoca“ 
to> w każdym  cyrkule stolicy, od zmroku aż do świtu 
stoją, wr pogotowiu pod bronią, dwie kompanje z artyl- 
le rją .

Za dowód, iż zapał w kortezach ostygł do wysokie
go stopnia, posłużyć może wniosek deputowanego Kal- 
derona, oparty przez wielu jego towarzyszy, że „zwa
żywszy, iż uchwała kortezów aby nie rozłączać się 
przed zagłosowaniem budżetu wydatków byłaby illu - 
zoryjną, gdyby każdy z deputowanych nie był obec
nym na posiedzeniach, proponujemy kortezom o- 
świadczyć, iż ktokolwiek z liczby deputowanych opu- 
,ści M adryt bez upoważnienia kortezów, lub w ciągu 
dni ośmiu na  posiedzenia nie stawi się, i nie da wa
żnych pobudek nieobecności, uważanym być ma za 
biorącego dymissją.11

Uznane już i sprawdzone wybory w Ciele Prawo- 
dawczem francuzkiem doszły do tej cyfry, że mogłyby 
stanowić już prawnie ukonstytuowaną Izbę, a pomimo 
to, porządek dzienny posiedzeń zawiera wr sobie jedy
nie dalszy ciąg sprawdzeń nadanych mandatów.

U  deputowanego Bramę w niedzielę stronnictwo 
większości we francuzkiem Ciele Prawodawczem, od
było posiedzenie. Domaganie się odpowiedzialności 
m inistrów wywołało żywe spory. Dep. Louvet wnosił 
ażeby do wyrażenia: „odpowiedzialność m inistrów,“ 
dołożyć wyraźnie „w połączeniu z odpowiedzialnością 
panującego.11 Wniosek ten został odrzuconym i w sku
tku tego prawdopodobnie wielu z tych, którzy podpi
sali interpellacją, cofnęli swoje podpisy.

Śledztwo toczące się w parlam encie włoskim w kwe- 
stji przedajności deputowanych Civinini’ego, Zein- 
b ri’ego i Brenny, jak  się zdaje, nie doprowadzi do spo
dziewanych rezultatów', gdyż widoczną jest rzeczą, iż 
oskarżyciele i świadkowie lękają się losu Lobbii.

W  dziennikach austrjackich i węgierskich żywo zaj
m ują się kwestją „księgi czerwonej", jaka ma być nie
długo rozdaną delegacjom. W edług peszteńskiego 
„Lloyda" ustęp do tego dyplomatycznego zbioru za
wierać ma summaryczny obraz polityki gabinetu wie
deńskiego, jakiej tenże trzym ał się w interessie pokoju 
oraz dla zażegnania przeszłorocznych nieporozumień. 
Księga ta  obejmować ma również depesze hr. Beusta 
do posłów' w Monachjum i Stuttgardzie w przedmiocie 
spodziewanego utworzenia się Związku południowo- 
niemieckiego. W tym dokumencie hr. Beust oświad
cza najwyraźniej, że gabinet cesarski co do spraw 
czysto niemieckich, zachowałby się najzupełniej b ie r
nie i trzym ał polityki neutralności. Największa część 
zbioru, o którym  mowa, odnosić się będzie prawdopo
dobnie do turecko-greckich nieporozumień i do świe
żych rokowań w przedmiocie sieci kolei żelaznych tu 
reckich.

„L ’Etoile belge“ podaje treść układu zawartego po
między F rancją  a Belgją. Dotychczasowe układy po
między towarz. kolei żel. Wschodniej i Luksemburg- 
skiej znoszą się. Obydwa rządy przyjęły zasady bezpo
średniej kommunikacji drogą żelazną pomiędzy Ant
w erpią i Bazyleą oraz Bazyleą i Rotterdam em . Towa
rzystwa same oznaczą taryffę tych bezpośrednich po
ciągów i zatrzym ają prawo własności i exploatacji rze 
czonych kolei.

Na niedzielnem posiedzeniu Izby Wyższej stawiona 
poprawka do irlandzkiego billu kościelnego, że pryw a

tne dotacje od r. 1560 m ają pozostać własnością ko
ścioła protestanckiego cofniętą została, albowiem mi
nister lord Granville zaproponował kompromiss, we
dług którego oznaczono summę zasadniczą na pół mil- 
jona funtów szterlingów. Pocztmistrz jeneralny lord 
H artington wniósł w Izbie wyższej projekt do praw a, 
względem odkupu linji telegraficznych. Cena kupna 
wynosi 5,715,047 f. szt. a summa potrzebna do prze
prowadzenia całej tej operacji 6,750,000 f. szt.

Mianowany świeżo m inister bez- teki, egipski książę 
Mustafa Fazyl Pasza, uważanym jest za naczelnika, 
tak zwanego młodo-tureckiego stronnictwa, a wstą
pienie jego do m inisterjum  może być uważanem za 
hasło ruchu reformistowskiego w kierunku tegoż stron
nictwa. W naprężonych obecnie stosunkach pomiędzy 
P ortą  a wicekrólem Egiptu, mianowanie m inistrem  
Mustafy Fazyla Paszy, który jak  wiadomo, je s t b a r
dzo niechętnym bratu  swemu Izmaelowi Paszy, zdaje 
się być um yślną kombinacją, obliczoną na rozdrażnie
nie wice-króla Egiptu. Przypuszczenia te  popiera do
chodząca nas jednocześnie wiadomość o zaniechaniu 
przez Turcję kwestji kapitu lacji, k tó rą  wice-król po
dobno na własną rękę podejmował, w czasie obecnej 
podróży po Europie.

Daud Pasza podpisał ze stowarzyszeniem jeneral- 
nem dróg żelaznych, umowę co do wypuszczenia w o- 
bieg obligacji na sieć turecką, mającą połączyć Kon
stantynopol z linją kolei żelaznych południowo-au- 
strjacko-lombardzkich. Wiadomo, że projekt ten obu
dził żywe obawy wr Peszcie, ale nikt nie domyślał 
się jaki ruch wywoła ten interess w Serbji. Na p ier
wszą wiadomość rejencja belgradzka postanowiła prze
słać rządowi tureckiem u protestację przeciwko po
wyższemu projektowi, zmieniającemu kierunek całe
go tranzytowego handlu wschodniego, gdyż usuwają
cemu go z doliny Dunaju i odosobniającemu Serbję od 
zachodniej Europy.

(W. T. B. Indćp. beige, Jour. des, Dób. La France.) 
La Libertć; Le Nord, Koln. Ztg., S taats Anz. Neue 
Preuss. Ztg, Nordd. Allg. Z tg ,_______

TRAFIŁA KOSA NA KAMIEŃ.
W Dublinie przed oblicze sędziego Patricka, stawio

no w tych czasach starego rabiusia, któremu, podczas 
pobytu w kilku więzieniach po la t kilka, urosła długa 
czarna do pasa sięgająca broda.

S ir Patrick, zasiadłszy na prezydjalnem krześle, 
spojrzał badawczo na podsądnego i rzekł ponuro:

— Sumienie twoje zbrodniarzu, musi być równie 
czarne jak  twoja broda!

Rabuś usłyszawszy tak  groźne dictum, odparł bez 
namysłu:

—  Być może! ale w takim  razie pan Sędzia nie mu
sisz mieć wcale sumienia, bo nie masz brody.

*  A  «  A  fl» B i  A .
( A  T  )

fV p ru s t  zawsze nam się z ziemi wydobywa;
A w ste cz  się zawsze zaczynają żniwa.

Znaczenie zeszłej Szarady, K a p ita ły ).

Redaktor, W. Szymanowski.

Zarząd Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespolskiej. 
— Podaje do wiadomości, iz w dniu 28 Czerwca (10



Lipca) r. b., pociągi towarowe odchodzić będą każdo- 
dziennie z Pragi do Terespola, jakoteż z Terespola do 
Pragi. Szczegółowe rozkłady jazdy tych pociągów 
wystawione są na widok publiczny, na każdej stacji.

(1—3) — 5025—
Urząd, Starszych Zgromadzenia Kupców.

Podając do wiadomości publicznej, iż  popis egzami
nowy roczny wSzkole handlowej z postanowienia W ła
dzy edukacyjnej, odbędzie się w dniu 29 Czerwca (11 
Lipca) r. b., to jest w przyszła Niedzielę w lokalu po- 
Śto-Krzyzkim, na Krak:-Przedmieściu, ma zaszczyt do 
uczestniczenia w takowym zaprosić PP. Kupców i rodzi
ców uczącej się młodzieży handlowej.— Zapis uczniów 
na rok następny, rozpocznie się z dniem 18 Lipca, i 
trwać będzie do włącznie 15go Sierpnia r. b., w każdą 
Niedzielę i Święto.—Każdy nowo zapisujący się uczeń, 
winien być zaopatrzonym w świadectwo z dopełnio
nego zapisu w Urzędzie Starszych Zgromadzenia Kup
ców, s bez którego de egzaminu przypuszczonym nie 
będzie. Nadmienia się przytem, iż pomimo zapisu, 
lekcje rozpoczną się w dniu 18 Lipca, i w każdą Nie
dzielę i Święto, bez przerwy odbywać się będą.

(2—3) — 4951 —
— Mam honor donieść szanownej Publiczności, iż 

z dniem 1 Lipca r. b., otworzyłam przy sklepie moim, 
na Nowym-Świecie Nro 1289, obok Straży ogniowej, 
„Kantor Loterji Klassycznej“.— Szczucka- Stogniew.

(1—2) — 5031— (8479)
— Herman Kraushar, Agent przysięgły Giełdy 

warszawskiej, mieszka obecnie przy ulicy Leszno, 
w domu Feywelsona, pod Nr 655 dawny, 4 nowy, 
(pierwszy dom za Składem Krupeckiego).

(1 _ 3 )  —5,011—(8,431)
— Aleksander Kraushar, Patron Trybunału, prze

niósł swą Kancellarję na ulicę Leszno, do domu Fey
welsona Nr 655 dawny 4 nowy, pierwsze piętro od 
frontu. ( 1 - 3 )  —5,010-(8 ,432)

— Doktor Chomętowski, Lekarz ordynujący w szpi
talu Śgo Jana Bożego, wśpół-redaktor „Pamiętnika 
Towarzystwa Lekarskiego11, wyjechał do wód mine
ralnych w Solcu. — 5030 —

— Wdowa po ś. p. Mścisławie Kamińskim, z powo
du zmiany mieszkania, prosi osoby, które jej dotąd u- 
dzielały roboty, aby nadal były łaskawe zgłaszać się 
do niej, na ulicę Bednarską w domu Sukcesorów Rau 
Nr. nowy 4-ty — 5002— (8478)

— Zamłyński Ignaćy Patron Trybunału w Płocku 
zmienił mieszkanie pod 497 w domu Altmana, ulica 
Sądowniczo-Więzienna na 1-sze piętro.

—5 0 0 4 -  (8465)
— Uprzednio Urzędnik Kommissji Rządowej Spr?,- 

wiedliwości, a obecnie Komornik przy Trybunale Cy
wilnym w Warszawie, Napoleon Mierkowski, z dtńem 
8 Lipca r. b., przeniósł swą kancellerją z domu Nr 
1775 (nowy 24) przy ulicy Śto-Jańskiej, w prawym 
frontowym pawilonie na dole, od tego więc dnia 
wszelkie wręczenia prawne tylko tam dokonywane bę
dą ważne. (Zastać można każdodziennie od godziny 
2ej z południa). (1—6) — 5038—

— Przełożona pensji żeńskiej prywatnej, podaje do 
wiadomości Szanownych Rodziców i Opiekunów, iż 
w pierwszych dniach Lipca r. b. przenoszę zakład mój 
do domu W-go Grodzickiego Nr. 411 przy ulicy 
Krakowskie-Przedmieście.

Prócz tego, dla wiadomości osób, któreby wychowa
nie córek mojemu przewodnictwu powierzyć miały za

miar, nadmieniam, iż warunki wejścia uczennicy do 
zakładu zależą od umowy i równie są przystępne jak 
na innych pensjach w Warszawie. Paulina, Kraków.

(2—3) —4801— (2222)
— Doktor medycyny i akuszerL. J. Grii n, przeniósł 

mieszkanie swoje na ulicę Żabią Nr 1 nowy, dom 
Wgo Lówenberga. Chorych przyjmuje do godziny 9ej 
rano i od 3ej do 5ej po południu. Ubogich bezpłatnie. 
_______________ (2—10) —4927—( 8301)

KANTOR INTERESSÓW HIPOTECZNYCH

p rzy  Kantorze Loteryjnym na Krak.-Pr zedm. Nr 446.
Potrzebne są: 1) Kolonja za rogatką Mokotowską 

lub Belwederską. 2) Majątek Ziemski w powiecie Raw
skim, w szacunku od rs. 25.;000 do 30,000, do zamia
ny na summy hypoteczne z dopłatą w gotowiznie. 3) 
Majątek Ziemski blisko W arszawy w szacunku około 
rsr. 15,000.

Jest do ulokowania rs. 5,000 na 1-szy Nr hypoteki 
domu w Warszawie. I (1—0) — 5,021—(8,437)

DONT J E  SIENIĄ.

SKŁAD O BIĆ PAPIEROWYCH
pod lir.m ą J .  l f io ż a i i * k i ,

ULICA MIODOWA, POD NUMEREM 492.
Poleca wielki dobór Obić Papierowych, po cenach zu

pełnie nizkiclfl. (5 — 12)  4706 — 17,852)

T,Vladomość dla IflicHzkańrów 
n liei Marszałkowskiej, Zielnej, 

i okolicznych.

m l e o z a b n i a .
Z dniem 9 ,tym b. m., o godzinie etej z rana, otworzoną 

zostanie przy ̂  uiiCy Marszałkowskiej i od ulicy Zielnej, Nr 71 
nowy, w doro u yy W .Gundelach’ow, Małżonków,naprzeciw domu 
Wgo Marirr ge’a. Od tegoż dnia będzie można dostać codzien
nie w tej ? Meczami najwyborniejszego Mleka: niezbieranego, 
zbieraneg' c, i takiejże Śmietanki, po cenach o ile tylko być 
może na-jumiarkowańszych. Zakład poręcza, że N abiał wy
dawać łjęd z ie  rzetelny, czysty i zdrowy, a także i m iarą 
&tarać_ gig będzie każdego zadowolić. Dojenie krów odby
wać si ę będzie z rana  o godzinie 6tej, w południe o 12% , 
wieczc ,rem o 7%.

S’ tarozakonnf mogą mieć Mleko wydajane prosto 
we v /łasne ich naczynia, jako też zamawiać cały udój, od 
jo d n e j lub więcej krów. (3 —3 ) — 4 9 2 0 — (8 2 6 6 ) .

Handel Win i Korzeni
STAW. lUEUEŁ,

przy ulicy Śto-Krzyzkiej i Mazowieckiej, 
starając się zawsze o to, co może uczynić dogodność i zado
wolenie Publiczności, od la t kilku urządził już u siebie R e. 
staurację, w której oprócz Obiadów dają się i Śniadania 
smacznie sporządzone, między innemi Potrawam i, Raki, K ur
częta, Kołduny Litewskie, Pieczeń z rożna i t. d., 
z czem się łaskawym Gościom raa zaszczyt polecić.

(3— 3) —4890—(8236)

Towarzystwo Przemysłowo-Handlowe

w  D L A D O W C E ,
w W arszawie na Placu Bankowym, 

dom JW . Hr. Przezdzieckiego, 
sprzedaje L ikiery, W ódki, Alkohol, Rumy, ży t- 
:niówkę, Octy, Wody Kolońskie, Krochmal i Her- 

latę chińską wprost sprowadzoną.— Handlującym odstępu- 
- się rab a t. (102—0 ) —7046— (15658)



a
świeże olbrzymie, 

p o le c a  S k ład  Ant. Stępkowskiego.
(1 — 3) — 5032 — (8476)

Pokój dnży, przy familji, na dole,
je s t  do o d s tą p ie n ia  z a ra z , p rzy  u licy  L e sz n o  N r  729 (nowy 15).

W iad o m o ść  u  R z ąd cy  dom u. 
_____________________(1 - 1 ) ______________ — 503 4 — (8477)

Nagrody Bis 30.
_  _  P rz e c h o d z ą c  w d n iu  w czora jszym  z P la c u  K r a 
siń sk ieg o  n a  P ra g ę , zgu b io n o  w P a p ie ra c h  K red y to w y ch  
413 Bs., o w in ię ty ch  w p a p ie r  zad ru k o w a n y . W  p ie n ią 
d zach  ty c h  b y ła  je d u a  A sy g u a ta  S tu -ru b lo w a , 12 A sy g n a t 
2 5 - ru b lo w y e h , 3 A sy g n a ty  3 -ru b lo w e  i 3 je d n o -ru b lo w e . 
N a d to  z n a jd o w a ł się  ta m  K w it n a  37 5 R s . z a  d z ie rż a w ę  W si 
D ybow a. Ł a sk a w y  Z n a la z c a  raczy  o d d ać  do R e d a k c ji  „ K u r je r a  
W a rsz a w sk ie g o ,“  z a  p o w y ższą  n a g ro d ą .

(1 — 1) - 5 0 3 3 — (8481)

Śledzie Pocztowe,
Pasztety S tra sb n rg sk ie , Sery w ró ż n y c h  
g a tu n k a c h , P orte r w %, ’/i- V* b u te lk a c h ; 

w szelk ie  W ina i Przekąski z im n e  i g o rące , p o leca  
S k ła d  W in  P. Springera, p rz y  u licy  Ś to -K rz y z k ie j, ró g  
S zk o ln e j, N r  1328. (17— 30) — 37 5 8 — (6209)

Śledzie Pocztowe
te g o ro c z n e g o  po ło w u , co d z ien n ie  o trz y m u je  

Skład Ant. Stępkowskiego.
(32 — 0) — 349 8  — (5649)

T E A T R  WI KŁŁRI .
D ziś  „PIĘKYA HELEYA“
J u t r o  YAD MORZEM 2gi r a z , - ŚLUBY PA

NIEŃSKIE (po cen ac h  T e a t r u  R o z m a ito śc i).

D ziś i co d z ien n ie , w  Dolinie SzwajearskleJ,
KOYCERT O rk ie s try  z 6 0 ciu  o só b  z ło żo n e j, pod  d y 
re k c ją  B. Bilsego, K ró le w sk o -P ru sk ie g o  K a p e lm is trz a , 
z B e rlina . P o c z ą te k  o go d z in ie  6 1/ ,  w ieczo rem . W ejśc ie  
K op. 2 0 .— N B . Wfe Ś rody  i w S o b o ty  K o n c e r ty  sym fo n iczn e , 
n a  k tó r e  w ejśc ie  po  K o p . 30. (3 0 — o) — 3894—

J u t r o :
1. U w e r tu ra  z op. „ J ó z e f  w E g ip c ie ,“  (M eh u l’a).
2 . „ H o fb a ll-T a n z e ,"  w alc, (S tra u s s ’a).
s .  P ię k n a  g w ia z d a ,“  d u e t  (F . K iic k e n ’a).
4. „ Z a c z a ro w a n y  ró g  O b e ro n a ,“  f a n ta z ja  (W ie p re c h t’a).
5. U w e r tu ra  z op . „ O b lę ż e n ie  K o ry n tu ,"  (R o ssin i’egol
6.. „ W s p o m n ie n ia  C o v e n tg a rd e n ,"  w alc, (S tra u s s ’a).
7. a)  A r ja  z op. „ D o n  J u a n ,"  (W . A. M o z art’a ). Solo n a  

p n zo n  w yk. P .K iin z e l. ć )S o lo  n a  a rfę , (P a r is h  A lra rs a ) ,  
w y k o n a  P . W e n z e l.

8. P o tp o u rr i  z op . „ T r u b a d u r ,"  (V erd i’ego).
9. U w e r tu ra  z  op . „ R a y m o n d ,"  (T h o m a s’a).

1 0 . „ M ia s to  i w ie ś ,"  p o lk a -m a z u rk a , (S tra u s s ’a).
11. „ C a n z o n e tta ,"  z E  - d u r  k w a r te tu  ( M e n d e lsso h n a - 

B a rth o l y ).
1 2 . „ N a d  m o rz e m ,"  p ie śń , (S c h u b e r t’a), in s tr . B. B ilse .

O tw a r ta  c o d z ien n ie  WIELKA PA1VO- 
S lK -3 S  RAMA z P o d a rk a m i czy li L o te r ja  bez p r z e g ra 
n e j, n a  N ow ym  Sw iecie, n a p rz e c iw  O rd y n ack ieg o , p o d  N r  
1249. C e n a  b ile tó w : R s . 2 , R s. l  i K op . 30 . R zeczy  są  z ło 
te , s r e b rn e  i S am o w ary  ró ż n y c h  g a tu n k ó w . Z a  o b e jrz e n ie  
P a n o ra m y  K o p . 15. O b ra z y  s ą  m alo w an e , o le jn e  i ak w a re lle .

(1 6 — 0) — 4 5 0 3 — (7343)

A I R A 7 A R  K ró lew sk ie j N r 411, d z iś  i
A b n i l i i A i l  dni n a s tę p n y c h , P rz e d s ta w ie n ia  N iem iec

k iej T ru p p y  A rty s tó w , pod  d y re k c ją P .L e o p o ld y n y  v. L u k a tsy . 
P o c z ą te k  o g o d z in ie  7 ’/ ,  w ieczo rem . (26— 0) — 3995(6532. 

D z i ś :
I. „Hoehzelt bel Liaternenselieln," sc e n a  ze 

śp iew am i, m u zy k a  O ffenbacha.
II. „Dle unslelitbare Cafffee Gesellschaft,"

so lo -scen a  p rz e z  L a r in s ’a.
III. „Baw Fest der Handwerker," s c e n a  ze  ś p ie 

w am i p rz e z  A ngelego . (l — i)  — 5 0 3 9 —

Tivoli od u licy  K ró lew sk ie j i od  Z ie lonego  P la c u ,— D ziś 
i co d z ien n ie  d aw an e  b ę d ą  p rz e d s ta w ie n ia  h u m o ry sty c z n e  ze 
śp iew am i i ta ń c a m i pod  d y re k c ją  P . J .  Bussanowskle- 
go, zn an eg o  u  n a s  ze  sw ych zd o ln o śc i A r ty s ty . P o c z ą te k  o 
godz. 8m ej. (15 — 0) — 4 5 1 3 — (4620)

Haamino p rz y  u licy  Ś to -K rz y z k ie j.—  D ziś  i c o d z ie n n ie ' 
a r ty śc i d ra m a ty c z n i pod  d y re k c ją  P. M o d z e lew sk ieg o , d y re k  
to r a  te a tró w  p ro w in c jo n a ln y ch , d aw ać  b ę d ą  p rz e d s ta w ie n ia  
h u m o ry s ty c z n e , z  ta ń c a m i i śp iew am i. P o c z ą te k  o g o d z .s m e j .  

(16 — 0) — 4 5 1 4 —

D ziś i codzien n ie , w O g ro d z ie  „ELDORADO," p rz y  
u licy  D łu g ie j, N r 586J, Towarzystwo Śpiewaków
Paryzkleli d a je  p rz e d s ta w ie n ia . P o c z ą te k  o go d z in ie  8ej, 
a  o rk ie s try  o g o d z in ie  7ej. (2 6 — 0 ) — 4021 —

Ł. Broekmanna Cyrk i Teatr Małp,
w zab u d o w a n iu  daw nie j T e a t ru  R a p p o , p rz y  u licy  H r. B e rg a .

C o d z ienn ie  W ie lk ie  P rz e d s ta w ie n ie . O tw a rc ie  o godz. 6 '/ , .  
P o c z ą te k  o godz. 7 '/ , .  W  N ie d z ie lę  dw a n ie o d w o ła ln e  o s ta tn ie  
p rz e d s ta w ie n ia :  o godz. 4 i 7 '/ , .

L. Broekmann, D y re k to r.
(1 1 — Oj" — 4043— (6608)

KU RM (HBfcDN W4 3WMWSK1EJ,
D n ia  2 6  C zerw ca (8 L ip c a )  1869 r .

Monety 1 Papiery.
P ó ł im p e r ja ły  R o s: r s .  —  k: —  rs . 6 k . 48 
D u k a ty  H o le n : rs ; —  k :  —  r  3 k: 60  
O blig i sk a rb o w e  100 r s : ,  (o p ró c z  k u p :)  
L is ty  Z a s t :  3 o k re su , I  s . z a  rs : to o . 
L is ty  z a s t:  3 o k re su , I I  s .  z a  r s :  lo o  
O blig i T o w a rz y s tw a  K re d :  Z ie m s: . . 
L is ty  lik w id a c y jn e  z a  ru b :  a r :  lo o  
N o w a  R o s : p o ż y c z k a  p re m : z r : 1864

» » „  z  r :  1866 
5 %  L is ty  z a s ta w n e  r o s s y js k ie  . .
A k c je  D rog i żel: W a r :W io d :z a  s z tu k ę  
A k cje  D rog i żel: W a rsz :-B y d g o s k ie j ,  
A k c je  G łów : T o w . R o s :  D ró g  Ż e lazn : 
A k c je  D rog i ż e la z n e j W a r s z :-T e rc s :  
O b lig ac je  k o le i Ż e la z n e j  T e re s p o ls k ie j

Ż ą d a n o  P ła c o n o

R u b le  i k o p : sr .
— — —
91 76 91 17
88 67 88 17

100 — 99 67
76 26 75 93

175 — J 74 _
174 — 178 —

— — — _
— — 69 50
72 50 71 75
— — — —
— — — —
— — — —

W a rto ś ć  k u p o n u  b ie ż :  od  L is t  Z a s t:  rs : —  kop.
O d L ik w id a c y jn y c h  r s .  —  kop: 4 1 %

B erlin . W e k s e i  10 0  t a l :  2 m . r s .  117 k . —  rs . 116 k . 77*/, 
Londyn  3 M. 1 fu n t  s t :  r s :  8 kop : 5 rs. 8 k. 3 
P a ry s  W e k s e l  2 m . z a  300  f r :  r s :  95 k . 40 rs . —  ko p . —  
W iedeń  W ek : 2 m . z a  150 w. a : r s .  95 k . 40 rs. —  k . —

Ceny Targowe W arszawskie -  D . 7 L ip c a ,
p ła c o n o : Z a  k o rz e c  p sz en icy  od  rs . 7 k. 20  do rs . 8 k . 10; 
ż y ta  od  rs. 5 k. 55 do  rs . 6  kop : — ; J ę c z m ie n ia  4 i 2 - rz ę -  
dow ego  od  rs . s  k. 90, do rs. 4 k . — ; ow sa o d  rs . 3 k: 30  
do rs . 3 kop: 75; k a r to f l i  o d  rs . 1 kop: 20 do rs :  1 k: 50.

Okowity p ła c o n o , d n ia  7go L ip c a :  za  w ia d ro  o d  
r s r .  3 ko p . 53  do  r s r .  3 kop . 6 8 % ; z a  g a rn ie c  od  r s .  1
kop . 15 do rs r .  1 ko p . 20.

W  D ru k a rn i  K u r je r a  W a rsz a w sk ie g o -—  Z a  p ozw olen iem  C e n zu ry  R z ąd o w ej.



DODATEK d o  KER JER A m K S Z A W S O E G O  N r 146.
Czwartek.— Dnia 26 Czerwca (8 Lipca). Rok 1869.

H iadom otei L lierarkle.
— O p i e l t u u  D o m o w y  Nr. 2 7 wyszedł z druku i za

wiera; Kościół katedralny w Krakowie, (z drzeworytem); 
Sieroca rodzina, powieść W itolda Jaroszyńskiego (c. d ) ; An
na Sekretarzem komedja przez Oskara Stanisławskiego (c. d.); 
Przystępny wykład pierwszych zasad ekonomji społecznej,' 
przez Ju ljana Statkowskiego; Studnie Nortona (z drzewory
tem); Rozmaitości.__________

Wyszedł z druku drugi zeszyt dzieła p. t. „W ykład  
®ystematyc*ny L ogiki czyli lYaukn doclio 
dzenia i poznania prawdy,“ przez Henryka  
S t r u v e , D oktora i Professora Filozofji w Szkole Głównej 
W arszawskiej, Członka Towarzystwa Naukowego Krakow
skiego. Zeszyt ten obejmuje dokończenie H istorji logiki u 
obcych i Historję logiki w Polsce, aż do bieżącego stulecia. 
Zeszyt 3ci i ostatni Części wstępnej wyjdzie w m. Paździer
niku i zawierać będzie dokończenie Historji logiki w Polsce, 
podział logiki, przedmowę i tytuły. Przedpłata Rs. i za ze
szyt iszy, 2gi, rozciąga się i do zeszytu 3go. Po wyjściu 
całej Części wstępnej, cena za takową podniesioną zostanie 
o Kop. 20 . Skład główny w Księgarhi E. Wende i Spółka. 
________________________(1—3)____________ —4970—

Krótka Gramatyka Polska,
przez W incentego Dawida,

wyszła w czwartem poprawuem wydaniu nakładem 
K sięgarni J. D łaszkow skiego.

Cena Kop. 30.
Dziełko tpgoź autora p. t. „Metoda początkow e

go n auczan ia ,“  sprzedaje się obecnie po zniżonej ce- 
nie, Kop. 20.______________(l — l) -4 9 7 1  —

W Księgarni GEBETHNER I T  WOLFF A
złożono następujące dzieła, stanowiące rzadkość literacką, 
W zamiarze odstąpienia takowych po cenach niżej po

danych.
L AreDItektura, obejmująca wszelki gatunek mu

rowania i budowania przez Seb. Sierakowa 
■ kiego byłego Kustosza Koronnego, Proboszcza 
Katedralnego Krakowskiego, R ektora Akademii K ra
kowskiej, w Krakowie roku 1812, 2 -a tomy in folio, 
cena rsr. 30 za rsr. 15.

2 . D ziennik  W arszaw ski. Wydawany przez 
Jana  Kazimierza Ordyńca rok 1825— 1829 18 to
mów oprawnych. Cena rsr. 27 za 12.

3. O lYaukacli wyzwolonych w powszechności 
i szczególności, K sięgi; dwie, od Ks. Ignacego  
W łodka napisane i do druku podane w Rzymie 
1780, l-den tom w 8-co. Cena rsr. 7 kop. 50  za rsr 
3 kop. 50.

4 IIIstorja literatu ry  Polakią), wystawiona 
w spisie dzieł drukiem ogłoszonych przez F elik sa  
B entkow skiego,Profesora historji iB iblotekarza 
w Liceum Warszawskiem, Członka Towarzystwa 
Królewskiego Przyjaciół Nauk w Warszawie, 2 -a tomy 
w 8-ce, Warszawa, Wilno 1814. r. Cena rsr 12 

5. Zbiór pam iętników  historycznych o dawnej 
Polsce z rękopismów tudzież dzieł w różnych języ
kach o Polsce wydanych, oraz z listami oryginalne- 
mi Królów i znakomitych ludzi w kraju  naszym, przez 
•I. U. Niemcewicza, 5-ć tomów w 8-ce opra
wne, w W arszawie drukiem N. Gliicksberga 1822 r. 

 Cena rsr. 18 za rsr. 9. (2—3)—4686—

Kompozycje Muzyczne
grywane przez Orkiestrę Bilsego, wydane nakładem  

Składu N ut Muzycznych
F e r d y n a n d a  H ó s i e k a ,
do nabycia we wszystkich Składach Muzycznych 

t w W arszawie i na Prowincji:
®odrrey: La Bouąuetićre VaLes. Kop. 5 2*/,.
B i la e : Baumgart Allee Polka. Kop. 30.

„  Silesia Polka. Kop. 2 2 % .
H a y n :  Sćrćnade. Kop. 30 .

Strauss: Marsz Perski. Kop. 2 2 *;,. (6—6) —4 3 5 3—

W O W E  I I / I K M ,
znajdujące się w Księgami,

Gebethnera i Wolffa
mhP ”̂ ° rsa7n*Cjti K p a * l ń '" ‘ le h ,  ™k 1868
B ib ljoteka rolnicza, 1869 r. Zeszyt i 8zy i »gj 

Cena 12 zeszytów rs: 8. *

B O Kopa 2o naStaZJU3Z’ Karykatury ży!‘-ce- Lwów 1869 r.
Chlebowski Stanisław, Fizyka dla szkół wyższych 

gimnazjalnych i realnych. Lwów Z eszy tl—IViro za 
komplet rs: 2 kop. 70

Czemeryński Ign. Szczęsny, Powszechne prawo pry
watne austrjackie dla użytku podręcznego Kraków 
1 Lwów, 2 tomy rs: 6 kop. 75 .

F eliń sk i Alojzy B arbara Radziwiłłówna, Tragedja 
w 5ciu aktach. Lwów Kop. 20 . J

H ugo W iktor, Człowiek śmiechu z francuzkiego p. F . 
ralenskiego, 4 tomy. Warszawa, rs: 3 .
Kop t o  Reforma w wychowaniu kobiet. Warszawa

K t Trzod(WS i w  JKoJp. 3°5StaP B°DdarC2Uk P0Wi6ŚĆ wyd:
Ł e J wa.EKopS’5o ° braZki * dziejÓW staroży‘nych Warsza- 

■̂ d ’lf’, Góral. powieść społeczna. Lwów. rs- I
Opowiadania Fana Walentegorymarza z Pod.
D  p !»4  ° n ÓZł",yCK di!iwach świata- Laów: Kop. 45.O P rodukcji buraków  ze stanowiska Cukrowni-

 P"znan.  K»p.  4 0 . f s - a i 4S B

d o n ie s ie n ia .
Magistrat Miasta Warszawy.

i„ „ P?da-'e si? d0 wiadomości powszechnej, że w dniu 10 
(22) Lipca r. b o godzinie I 2ej w południe, odbędzie się 
w sali Posiedzeń M agistratu, licytacja in minus, przez .-pie
czętowane deklaracje, na roboty budowlane w barakach re- 
krutskich na Pradze w terytorjum oznaczonem na ogólnym 
planie literami u, b, c, d, c, / ,  g , h, i, k, l, a to od summy 
anszlagowej na rs. 8,366 kop. 49 'h  uustanowionej, w warun- 
kach zamieszczonej i do niniejszej licytacji podanej

Mający przeto zam iar ubiegania się o takowe przedsiębier- 
stwo.mogą złożyć wczasie i miejscu wyżej oznaczonem, na ręce 
p. o Prezydenta M iasta opieczętowane deklaracje, napisane 
podług wzoru niżej zamieszconego, a w tych wyraźuie lite
rami, bez skrobania, poprawek i przekreśleń, wypiszą iaki 
odstępują procent od summy wykazem kosztów obietei i do 
niniejszej licytacji podanej. * J

Nadto do dekUracji winien być dołączony kwit Kassy 
Głównej Ekonomicznej M. Warszawy na złożone w tejże wa
dium w ilości Rs. 837, i na koszta ogłoszenia Rs. 12, które 
nieutrzymującemu się przy licytacji natychm iast zwrócone

Bliższe warunki dotyczące w mowie będącej licytacji, są 
do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym, każdodziennie 
wyjąwszy dni świąteczny, h. ’

WZÓR DO DEKLARACJI.
W skutek ogłoszenia z d n i a  podaję niniejszą de

klarację, iż podejmuję się wykonać roboty budowlane w ba
rakach rekrutskich na Pradze w terrytorjum  oznaczonem na 
Ogólnym planie literam i: a, b, c, d, e, f, g, h i  k l za 
summę aniulagową wynoszącą rs. 8,366 kop 49>/,’ wypisać 
literam i), i odstępuję od takowej procentu NN, (wypisać li- 
terami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom 
w warunkach licytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w Kassie Głównej Ekonomicznej Miasta
“  *  lloŚJ‘ rs - 837> 1 na koszta ogłoszenia rs. 12, przy nmiejszem załączam.

Stałe moje zamieszkanie w NN, pisałem dniaN N .
(Po.ipisać wyraźnie imie i nazwisko).

P- o. Prezydenta,
Jeneralnego Sztabu, Jenerał-M ajor, W itkow ski.

Naczelnik Kancellarji, Z d z l t o w l e e k i  
(2—3) — 4818—(D. W.)



-  l i  -

2 a r * ą d  G ł ó w n y  D ó b r  1 I n t * r e * i » w  
D o m u  l i r .  H r a R l ń i k l e h .

Z powoda zerwaniu umowy dzierżawnej, je s t do wydzier
żawienia w Dobrach Kodeń, Powiecie Bielskim, Gubernji S ie
dleckiej, o wb.rst 14 od stacji kolei żelaznej Teres eolskiej 
Ch .tyłów, FOLWARK Z A B Ł O Ć .  O warunkach dzier
żawy dowiedzieć się on żna w Kancellarji Zarządu Głównego 
Dóbr i Iuteressów Domu Hrabiów Krasińskich, w W arsza
wie pod N r 4 10, ulica K r a k o w s k i e - Przedmieście.

Naczelnik Kancellarji, T o n u i s z e w s k l  
12 — 31 — 4866 — (8196)

EJiaejt3EJi3Łri3EJT3EJiaEiisŁri3EJiaaiiai
Dwóch Techników młodszych,

zn»b źć m że z*ję ie w f.bryce maszyn i narzędzi 
rolniczych O a t r ó w a k i e s o  1 S-ki, przy ulicy p  
Czerniakowskiej, Nr 2997. }=§

(2 — 3) — 4893 — (“ 2731 l-Ij
SBifiBiraeuBBUBBraî BiramiBBriraEiJiE 

Niezbędne w  Gospodarstwie
M A  MBA A  K I  do robienia n i ł a w t a .  l o d ó w ,  R » r -  

b e t ó w  ( H ł e n y r h  n a p n j w w ,  L o i l e w n i e  p o b o -  
l « « r  | i r z e n o Ń i i r ,  F i l t r y  do w o d y  i n a p o j ó w ,  
H a i k i  do z b o ż a ,  C ę c l  do m o r z e n i a  o n l e r ,  
P r z y b o r y  d.. t r e p « » i s » r j l  o w i e c ,  T r o a U a r y  
dl« b y d ł a ,  1‘ U s z r z a d t a  s p r ę ż y n o w e  i p o j e 
d y n c z e ,  S c r ę z i  d l a  b y b l a ,  l A w l z d a a .  p r o 
s z e k  p o ż y w n y  i l e c z ą c y ,  M a s z y n k i  do d a j e -  
n l »  k r ó w , l l o a r o p y  d o  r o z p o z n a w a n i a  ś w i e 
ż o ś c i  j a j ,  B a r o m e t r y ,  T e r m o m e t r y  i wiele 
innych tu nie wymieni, nych p o ż y  t e e z n y e b  przedmotow.

W Zakładzie Optycznym J a k ó b a  P I K ’a  ulica Miodo
w a  N r  4 9 7 A. ( 4 - 6 )  - 4 3 3 B - ( 7 4 4 9 )

B M g g a .  P O S A D Z K A ,  dębowa z jaworem 
S  własnej roboty, je s t do sprzedania .za
»̂ sai mierną cenę, u stolarza Bielińskiego, przy ulicy Ze- 

Uznej i Krochmalnej, pod Nr 1005.
12-31 • -  4942—(“3 3 4 ) ___

Przy rogu ulic Piwnej i Piekarskiej 
w domu Nr 105, wejście od ulicy Piwnej, 
mieszka na 3 -cim Piętrze na lewo drugie 
drzwi, Krawiec damski K. Sta

nisławski, który  wykończa z całą sumiennością powie
rzone mu roboty, i to podług najświeższych fasonów. Ze 
zaś obecnie niema zajęcia, a obarczony jest kilkorgiem dzie
ci bez m atki, przeto poleca się względom Szanownych Pań, 
nie w celu jałm użny, ale jedynie w celu nastręczenia mit 
sposfobnoś i do uczciwego zarobku. (2 — 3)— 4947—(8322)

Ż A K A A D O Ł  o trzech płomieniach do 
gazu, za Rs 10 , oraz S Z A F A  sosnowa na-

  dębt wy k< lor lakierowana, z dwóch części,
wierzch osz llon i, środek otwarty do wieszenia sukien lub 
okryć damśkicb, spód o 6ciu s.ufladach, mająca wysokości 
łokci 5 '/«, szerokości łokci 4 ';2 , za Rs. 50 do sprzedania. 
Wiad mość w Magazynie Jan a  Thonues’a, ulica S< natorska.

(1 -  1) — 4994 — 184261

odswi'mmb'pm,
w domu Grabowskich, przy ulicy Miodowej Nr 4 9 5 , 

nadszedł świeży transport

W  dalsze transporty tenże Skład ciągle zaopatrywany będzie 
( l i  — 14) -2 8 0 1  -(46391 ____

Gesarsko-Rossyjska Pożyczka Premjowa
z 1861 rokit

Z wygi’anemi w dwóch ciągnieniach na rok: 2 (14) 
Stycznia i 1 ,(13) Lipca po *00.000 rubli sr., 
95.000 rubli, 40,000 rubli, *5,000 rubli, 
lOOOO rubli, 8,000 rubli, 5,000 rubli, 

1,000 rubli, 500  rubli.
N a J m n i c j R z a  w y g r a n a  w y n o s i  1 8 0  r u b l i .

I rzędoniiie oiitęplouane kwity udziałowe,
kt.ire tak  dł> go są ważne, dopóki nieprzypadnie na nie 
dwudziesta część której z wygranych, począwszy od 2 0 0 ,0 0 0  
rubli do 120  rubli, otrzymuje się za przesłaniem należno
ści przez rekomendowane listy.

Jeden Kwit udziałowy kosztuje 12  rs.
Jedenaście Kwitów udziałowych kosztują 125 rs.

25 „  )i 2 , 5  )»
RothRchild et Coinp 

Postgasse Nr 14 w Al lednlu.
( 2 — 5 )  — 4 8 1 9  i 8 0 7 2 )

E O T  3WJSHSJSHSJSZ® HS3ZSZSMHSHSESHSES2SZ5J5HHS2SJ5K2SJScSESi!Sif 
F u  z n t ż u i i r j  r e n i e

DRZEWO OPAŁOWE-
Skutkiem łatwiejszej wywózki z lasu, sprzedaje się 

drzewo sosnowe suche, w szczapach, sążeń - kubiczny 
dużego rzetelnego wymiaru, po rs. 8 , z dostawą do 
Warszawy i ułożeniem sążoia na miejscu. Obstalunki 
przejmowane są na sążnie i pół sążnie we wszystkich 
Skłodarh Herbaty Leona Hrupecklego. 

( 3 — 3) — 4 5 5 2  —  ( 7 , 614 )
J[5jS25252S2SJSJS2SHJSE5ESE5ZSESESE5ESE5ŁBS2SESE5HSESESH5ES2SJSESE5i

Owiec Macior sztuk 300  ■ 
i

Jagniąt sztuk 200,
----------------—  cienko wełniastych do chowu zdatnych-

cą na sprzedaż w dobrach Potycz pod Górą Kalwarją.
Wiadomość na miejscu.

(2— 3) —4908— (8271)____________ ^

P R O Ś B Y
i t ł u m a c z e n i a .

w  języku ruskim, polskim, francuzkim,
redaguje i uskutecznia Biuro Radcy Honorowego Burby, 
w domu pod N r 5 3 3 , na rogu Krakowskiego-Przedmieścia i 
Podwala, gdzie A pteka, oraz udziela informacje w interesach 
sądowych i administracyjnych i załatwia, wszelkie żądania 
w zakres tegoż B iura wchodzące. (3 -,-4) 4838—(1 0 2 0 2 )

1 3 =*W yrob ów losźyk arsk ich : <aj g s i
Jako  to: Kanap, Foteli, K rzeseł, Stołów, Parawanów Sza

fek do xiążek i do nót, A ltan bluszczowych, Stołów do kwia
tów, Stolików do czytania ido  robótek damskich, Kanapek, 
Foteli, Stoliczków oraz K rzesełek dla dzieci; Kołysek, Ko
szyków do papieru , do podróży, do b ielizny, do drzewa;
Koszyków ręcznych dla dorosłych, jak  1 dla dzieci do szkół 
i t .  p , nabyć m o ż n a ,  wyrabianych na s p < i M g r a n i c z n y  jak
i krajowy, u SZTRON A C*ERIIE JEWSKIEfi# 

K « 8 * y ś 4 « p * » i
przy ulicy Nowy-świat, N r 13H , w domu Obyw: Vocka; 

w drugim domu od ulicy Ordynąckiej,
AB. Tamże przyjmują się i zamówienia na wszystkie 

powyższe' przedmioty, jak  również na wszelkie wyroby w za
kres koszykarski wchodzące, nadto i wyplatanie 4 Bryczek, 
Półkoszków, Koszy do fabryk, wyplatanie krzeseł trzciBą i 
t. d., a wszystko to w cenie nader um iarkow anej, akuratu ie  
i w oznaczonym czasie. Za dobroć i trw ałość roboty poręcza 
Sie. —6639— (16.793)



— III ~

l BILE SŁONIOWE

l

>  HAMBURGSKIE,
/  poleca Magazyn Wyrobów Żelaznych i Stalo

wych W .  G ey era , przy ulicy Nowy-Świat 
w domu Zarządu Wojskowego, wprost Koper
nika.

(1 — 10) —4979— (8390)

Do sprzedania folwark,
składający się z 75 diesiatyn (z pięciu włók) miary cheł
mińskiej, w czem mieści s ę łąki gruntowej diesiatyn 22 i 
pół (włók jedna i pół), z zabudowaniem kompletnem i 
ogrodem owocowem i warzywnym, nad rzeką położo
ne. Odległy od kolei Warszaw-iko-Wiedeńskiej wiorst 25 
po szosę. Bliższa wiadomość na f.lw arku Kamionek lit. A* 
zaraz za rogatką Moskiewską. (2 6) —4945— (8815)

F A K R V K 1  1 n t e i z w

WYROBÓW WYŁĄCZNIE OPTYCZNYGH
ui *'L

przyrządów i narzędzi okulistycznych
ALEKSANDRA CHVATA

OPTYKA WYKWALIFIKOWANEGO.
i Ulica Miodowa Nr 484 (10!, wprost Rządu (łubem: 

Poleca W W . Doktorom i Prześwietnej Publiczności, 
swój znaczny dobór O K U L A R Ó W  w najnzm ai 
tszych gatunkach, i F L V C E - IV E Z  (Nanośników), 
P K R N P E H T T U Y  t e a t r a l n e ,  p u l o t v e ,  
p o l o n o - t e a t r a l n e ,  zupełnie nowej konstrukcji, 
z soczewkami z górnego kryształu iCristal de roebei, 
l i O R I R T H I  rozmaitych kształtów, O P T O M E  
T R I ,  M I K R O S K O P Y ,  F A A T O J U  do ćwi
czeń w operacjach ocznych, L ljfe* Y  i inne opty
czne lub w medycynie zastosowane mające przyrządy. 
Posiada także znaczny zapas O l i  U Ł  A  R Ó W  z mi
nerału m i k i  wyrobionych, które dla swej l e k k o 
ś c i ,  n l e l a m l i w o ś e i  i t a n i o ś c i ,  przez robo 
tników są używane, szczególniej zaś przez takich, 
którzy bądź są wystawieni na okaleczenia oczu odłam
kami, lub też na mocny ogień.

Przy Magazynie tym, P. B O IS S O IV IV E A U  s  
P a r y ż a ,  otworzył g ł ó w n y  s k ł a d  s i w o l r h  
O c z ó n  i z t u r z n y r l i  l u d z k i c h  z  e m u l j l ,  
na Cesarstwo i Królestwo.

1(10 — 10) — 4037 —(1274)

M L E K O
prosto od krów, bardzo zdrowe!! Ś m i e t a n a ,  Ś m i e t a n  
k a  i zbierane M l e k o ,  sprzedają się codziennie 

„ W  K a n t o r z e  n a j m u  P o w o z ó w  i  K a r e t “
„Honoraty44

Krakowskie Przedm., w domu Nr 406/7 (nowy 1), między 
składem herbaty L. Krupeckiego, a Kościołem Ś-go Krzyża, 
naprzeciwko Kopernika. Dojenie zaś odbywa się teraz: ra
no o 6, w południe o 12 i w wieczór o 7 godzinie,

Zarazem  dowiedzieć się tutaj można o Po
wozi ku spacerowym dziecinnym, eleganckim
na resorkach za ra. 60,
Fortepianie używanym, za rs. 60 do sprze
dania. Stróż Michał objaśnia.

(15 — 15) —3,929—(6,594)

i

» r a  Mod. B O R C H A R D T A

Mydło ziołow e, Dr-, , . -  . ifBORCHARDTSl
do c o d z ie n n e g o  u m y w an ia ; u d e l ik a tn ia  SIakomatiscbeJI
płeć; wypróbowany środek na wszelkie \ J <seif | K"' 
nieczystości skórne, użyć można z wielką 
korzyścią w kąpielach wszelkiego rodzaju,—w opieczę

towanych oryginalnych paczkach po k. 40.

P ro f :  D r a  E 1 N D E S

Roślinna Pomada woskowa;
nadaje połysk i miękkość włosom, je s t wypróbowanym 
środkiem do utrzymywania przedziału.—W oryginal

nych paczkach po kop: 50.

D r a  Sllłlir H E  I I O l T E M t l l D
Pasta do zębów

w ’/< i Va paczkach po 60  i 30 kop.
Najtańszy, najwygodniejszy i najpewniejszy 
środek do utrzymania zębów i dziąseł, przy
czynia się równocześnie do nadania świe

żości ustom.

Uf/

W łoskie miodowe mydło, /*
jako środek do codziennego umywania, 
łagodnie działający, poleca się nawet da- 1—
mom i dzieciom płci najdelikatniejszej.— Paczka orygi-l 

ginalna 40 i 20  kop.

Król: Prus: F izyka obwed. 
D r a  H O tH it

C u k i e r k i  z i o ł o w e
I są d la  swych obfitych części składowych \ 
z najodpowiedniejszych soków ziołowych )

  i roślinnych, uznane jako wypróbowany il środek domowy na kataralną chrypkę, drapanie w szyi, i  
i  zaflegmienie, i t. p .—Oryginalne pudełka po 70 i 40 kop! :

D r a  H A BT lA ttA
Olejek z kory Chiny

z wywaru najlepszej kory Chiny i olejków wo-f 
niejących na zakonserwowanie i upiększenie? 
włosów, (w opieczętowanych i w szkle o stęp lo -: 
wanych flaszeczkach) po 80 kop.

D r a  H a r t u n g a

POMADA ZIOŁOWA
na wznowienie i wzmocnienie porostu 
włosów, (w opieczętowanych i w szkle 
ostęplowanych słoikach), po 8 0  kop.

W s z y s t k i e  powyżej przytoczone przedmio-1 
i stwierdzone swemi niezrównanem i w łasno-j
j ściami, sprzedają się

p u d  z a r ę c z e n i e m  t o ż s a m o ś c i ,  
w W arszawie jedynie 

W  SKŁADZIE PAPIERU 
J A  IV A  R A K O C Z Y  

przy placu Teatralnym, Nr 7 w domu dawniej Petys- 
ś kusa, obecnie Wgo Brunwey. (1 2 —2 2 )—1 5 0 6 —1 8 ,5 4 3

ę,OCTOą
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W ychodząc z Kościoła Sgo K rzyża, po uazie- 
  len iu  jałm użny  ubogim idąc dalej k ilkase t k ro 

ków K rakow skiem -Przedm ieścicm , zgubionym  zo sta ł l* U - 
G I E A K E M  zaw ierający w sobie Rs. 65, w dwóch 2 5 r u -  
blow ycb,jednym  10 -rublowym i jednym  5 rublowym, pap ierach , 
i droi nem i mniej więcej Kop. 30. Sum ienny Znalazca zechce 
zw rócić ten  jedyny  fundusz biednej wdowy, za  nagrodą j a 
ką  żądać będzie, do H o te lu  Polskiego.

’  (1 — 1) — 5082—18459)

K A N T O R
r oraz

Skład Świec Stearynowych Newskich,
B E R M A B U A  D E I i Ł K R A ,

przeniesiony z o s ta ł na  ulicę L eszno  N r 24, 
w prost ulicy Orlej.

(1 — 3) — 5013—18990)

Do istniejącego ju ż  in te ressu  w jed n em  z znaczniejszych 
m iast n a  prow incji, potrzebny je s t

Spólnik fachowy,
u K a n ita łem  Rs. 10 ,0 0 0 , pod bardzo  k irzy stn em i w arunka- 
m ?  Bliższą wTadom’ość ’zasięgnąć m ożna w

pros, w W arszaw ie przy ulicy T łom ackie  N r i l n o w y .
| l  _  j j  — 5012 — (©* *1

złocenia i srebrzenia
P I OT RA SOBOLEWSKI EGO,

(dawniej Krewa),
egzystujący przeszło  la t  2 0 ścia przy ulicy N iecałej pod 
N r 6l4g*c z dniem  lym  L ipca  r. b. przeniesionym  został 
n a  u lice N ow o-Senatorską pod N r 476£ (nowy 7, do domu 

W go Bogk’a, obok T ea tru .
Z ak ład  niniejszy przyjm uje do złocenia, srebrzenia, gal

wanicznie i w ogniu, oraz rzeczy w y ta rte  p laterow ane po 
kryw a na  nowo srebrem  i przyjm uje wszelkie bronzy, ga
lan terię , do z łocenia, odnaw iania i rep aracji; z czem poleca 
gie W łaścic iel n iniejszego Z ak ładu . — 1*. Sobolewski.

(1 — 14) — 5024 —(84 4 6 ) *

Potrzebny  je s t  zaraz

Student Szkoły Głównej,
posiadający dokładnie  języ k  rusk i.

W iadom ość codziennie od godziny lszej do 2 giej południu, 
lub  od 4 tej do estej. Nowy-Świat, N r 29 nowy, m ieszka
nia  N r 4 . ( l - »  - 5 0 1 5 - 1 8 4 2 1 )

r* Eimssji.
C iągnienie te j p .d y o r tO ^ ,ijSo5i P»»S!o“ T p l f l O . O M M » iole p e» n ie j< « ,eh .
G łów ne w ygrane są : l l s r ,  * 0 0 , 0 0 0 ,  « , « « « ^

„a K r a k a ,..n i  P r r .d n .l .ir lu  1
n »  A o w y m - Ś w l e e l e  ”  J ° ™ U  akcję ;  r u s z t u j ą c ą  zaś należność ro zk ładam , stoso-

M ożna nabyć powyższą pożyczkę za zaliczeniem  R » r .  8 0  na, J ą  ję> k , kcj ę stosow ne św iadectwo na
do , , „ U  . i  . ,  . .  » > « - » » »  J —  e —

gt> m plu z wym ienieniem  N um eru 1 berji zaKupion j  n a l e ż y
n a  t a k o w ą  w  c z a s i e  w n o s z e n i a  r a t ,  d o  k u p u j ą  *  ^  za  Sł,tukę) a  w raz ie  wylosow ania je j

P. uiew aż obecny kurs wyżej wspommonej pożyt zki doS:“e d . P , . • , , k a ż d e n  p o s i a d a c z  P o ż y c z k i  
na  a m o rty z u ję  spłaconą będzie kwota Rs. 1 2 0 ; d la  um km enia  ę J y > ka u t orach,  za o p ła tą  kop . 3 0  od
t a k  1 - e j  J a k  1 1 - c j  E m i s s j i  m o ż e  t a k o w e  * » * » * * ! * * * *  CV  w razie wylosow ania, u  m n i e
każdei sz iuai- na dowod czego, o trzym a świadectwo assekuracy jn  , y ,
zabezpieczoną sz tukę na a m o rty z u ję  odbierze w zam ian ra ta c h  za nadesłan iem  R« SO

Osoby na prowincji zam ieszkałe, a życzące nabyć Poży ę J 4 P am ortyzacyjnej, zechcą w liście
za  każd ą , o trzym ują  stosow ne św iadectwo. Życzący zaś f  w m arkach  pocztowych po kop. 30 i kop. 10
swoim w y r a ź n i e  odnotow ać Num ery serji 1 zarazem  n ad esłać  za k ażd ą  sz tukę  w m aruacu  puc
na  p o rto ?  a  odw rotną pocztą  o trzym ają  ś w i a d e c t w o - a s s e k m W . ^ ^  t f E Ł ł ł E t f

Kupiec I-ej Gildji i Główny Kollektor Loterji.^ w ( 

( 8 - » )  .    . . . . . . . .



Z początkiem roku bieżącego, urządziliśmy w nabytych przez nas posessjach Nr 2997, 
2997Zf i 2998, przy ulicach Czerniakowskiej, Górnej i Rozbrat

R Y K

j

W

jako też

I ROLNI
11

U

Zawiadamiając o tern Szanownych naszych Klientów, mamy honor donieść, iż wyrabia
my wszelkiego rodzaju P łu g i. ig łęW acae, Spulclin iacze, ©bsypniki, 
W ypielacze, B rapacze, Brony, H a lc e , Znaczniki, s iew n ik i, 
P rzetrząsacie , CSrable, Spychacze, M aszyny «I© kopania k ar
to fli. M aneże, M łockarnie, Maszyny do w iania • czyszczenia  
zboża, Sieczkarnie, S iekacze, Szarpacze, M ozdrabiacze, P a 
row niki i t. d., W agi stołow e, dziesiętne i  setnej Szały, Skrzy
nie i Szkatułk i kassowe; Okucia do drzwi i o k ien ; Maszyny 
parowe stałe i przenośnej Maszyny i Aparaty do cukrow n, go
rzelń, browarow i kroclim alń; T ran sm isje , M łyny, Tartaki, 
Olejarnie i t. p., słowem wszystko co w Przemyśle i Rolnictwie praktycznie zastosowa
ne być może.

Wyroby swoje wykonywać będziemy podług najnowszych modeli , któi*e w praktyce 
okazały się najskuteczniejszemi, lecz z zastosowaniem ich, do potrzeb i warunków miejsco
wych. . . . . . . .

Przy urządzeniu tej naszej nowej fabryki, sprowadziliśmy najnowszej konstrukcji i 
ulepszone machiny do obrobienia metali i drzewa, co nam ułatwia wielce dokładne, szybkie 
i stosunkowo tanie produkowanie.

Urządziliśmy również aparaty do parowania drzewa, co daje nam możność^ dostar
czania wyrobów drzewnych, dokładnie wysuszanych, które nigdy pękać ani paczyc się me

 ̂ Cenniki wyrobów naszej fabryki jeszcze nie są wydrukowane, dopóki więc takowe nie 
będą ogłoszone, sprzedawać będziemy swoje produkcje po cenach, praktykowanych w innych 
reputowanych fabrykach i Składach tutejszych. . . .

Składy nasze i Bióro główne mieszczą się pvzy ulicy Senatorskiej, Nr 473«, obok ko
ścioła i naprzeciwko.

k H A .

—4393—
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na KrakowsTciem-Przedmieściu, N r  4 4 6  (nowy 7 7 ) .

Ma honor zawiadomić osoby interesowane, iż  potrzebne są: . . .
i K a p i t a ł y  na pierwsze numery hipoteki domów w Warszawie, mianowicie: rsr. 1000, 1700, 2 0 0 0 , 3 0 0 0

5400, 650C1* 7i»OM, 9»»* 0 , 9500, 15,000.
2. K a p i t a ł y  na Dobra Ziemskie:
a) W g u h e rn ji  W arsz aw sk ie j: IOOO, 2000, 3000, 3200 , 4500, 2 po  T8. 600 0 , 9 ,000 , 10,000 1 30 ,000. 
t>) W  in n y ch  gubernia*  h : r s r .  1 0 0 0 , 3 po rs . 3 000 , 3500, 4000, 3 po r s r  6 0 0 0 , 9 0 0 0 , 1 2 ,0 0 0  i 40 ,0 0 0 .
Pożyczki tok na dumy jak  i na dobra zaliczane być mogą nietylko w gotowiźnie, ale także w papierach publi-

cznv'-b jak Listach zastawnych, listach likwidacyjnych, obligach skarbowych, akcjach dróg żelaznych i t. p. pro
centowych papierach i w takichże samych papierach w terminie zwracane będą. Pożyczający oprócz kuponu od 
summy ulokowanej otrzyma umówiony procent dodatkowy z góry za cały czas, aż do term inu oznaczonego wypłaty
kapit '*u-

3) Sa do sprzedania: . _
ai D ^m y w W a rsz a w ie  w ce n a c h  rs . 4 ,ooo , 1 0 , 5 0 0 , 18 ,000, 3 0 ,000 , 45 ,000 , 65 ,000  i  75,ooo.
b) Majątki ziemskie w gubernji warszawskiej rozległe włók l lV 2, 13, 13 ’/ , .  27 , 42 i 50, oraz pod Warszawą 

dwie kolonie morgów 35 i 1 2 0 . W gubernji petrokowskiej włók 6, 12, l*  i :3°. W gubernpi l u b ’’' łoj L2 2 ; w 8uber- 
nji rad mskiej włók 26, 32, 50 i 71 W  gubernji siedleckiej włók 25>/2, W  gubernji kaliskiej włók 130. W  guberąji łom 
żyńskiej włbk 1* i lasu w łók 9. W  powiecie opatowskim lasu morgów 400.

c) Zakłady przemysłowe, jako to: Młyn parowy i tabryki sukna.
Domy te i majątki mogą być nabyte za gotowiznę lub zamienione na inne m ajątki i domy.
4 !* ą  d o  u l o k o w a n i a :  w g itnw iźn ie  rs r . 5000 i 7500, o ra z  w b ile ta c h  p a ń s tw a  5°/0 rs . 10,000, a  to  w sz y s t

ko  n a  1 n u m e r  h ip o te k i do m ó w , w W a rsz a w ie . O soby ż y czą ce  so b ie  z a c ią g n ą ć  te  p o ży czk i, r a c z ą  się  zg ło s ić  do k a n to ru
gdzie natychmiast mogą być im udzielone.

W  końcu nadmienia się, że Kantor do konferencji z interesantam i urządzony został przygłów nyn K antorze L o te 
ryjnym w miejscu jak  wyżej, wchód przez sień i otwarty je s t codziennie z w yjątkiem jłiedziel i Świąt ed godziny 9 z rana 
do 2 po południu. _____________________ _ (2  —  3 ) —  4 9 1 7 — 1 7 7 4 3 )

Skład Apteczny Leona Gradomskiego,
przy ulicy Długiej Nr 590, 

otrzym ał w dniu dzisiejszym świeże T ransporta następujących

Wód Mineralnych Naturalnych,
świeżego czerpania wp ost z e  ź r ó d e ł .  E gerskie: f ra n -  
zensbrunn i Salzquelle. Em skie: Kraenchen i Kesselbrunn. 
H o m b u r g s k i e 1 i K arlsbadzkie wszystkich źródeł. Iwouiekie, 
Kissingen, Krynickie, M arienbadzkie, Selters, Spa Ponchon, 
Piloaskie (better W asser), Szczawnickie, Yichy wszystkich 
źiódeł, i Żegiestowaką. (1 — 6) —4992—(8430)

Dwa Łóżka Mahoniowe,
nowe, z najpierwszej fabryki pochodzące, są do 
sprzedania pod Nr 460 przy ulicy Senatorskiej. 

Wiadomość w Fotografji, rano do loej, lub od 2 ej do 5ej 
po południu. ( I— 1) —5028—(9419)

Pod Nr 115 przy ulicy Piwnej, z powodu 
wyjazdu, są BSóiue K zeezy do sprzeda
nia, jako to : MEBLE, IZMŁA, B u le  

_ ____ MASZYHiir do Bzyełtt PWKCELA-
Codziennie od godziny loej do 2 ej i od 4ej do 6ej. 

(1—3) — 5026 —(8457)
W A . Codzien

WIELKI SKŁAD ZAGRANICZNYCH PORTIPUSÓW J M  
|  tT ltV I ORGUE-IELODIKOHOW.
i HEBMANA 1 GHOSSMANNA
A  p rzy  ulicy Miodowej, N r  484a, wprost Rządu Gubernialnego,
-v poleca Szanownej Publiczności swój znakomity wybór Fortepianów i Pianin z pierwszych europejskich fabryk wprost 
jjł sprowadzonych jak: E rarda, Pleyela, Herza, Bechsteina, Roenecha, Stinwaya, Prom bergera, Bósendorfera i t. d. 

oraz Orgue Melodlkony kościelne i salonowe, Harmoniflety, Organiny, Melodiny i t. d. z fabryk Debaina, Aleksandrę 
Bremieg>, Mange’go i t. d.

Se Oprócz tego urządzony został, osobny
|  §alen do wynnjęoisi instrumentów
Y  z przeznaczeniem przeszło 1 0 0  doborowych instrum entów na ten cel. Gdyby który  z PP. klientów po jedno- 
'& roeznem wynajęciu instrum entu, życzył sobio takow y nabyć na własność, wolno mu będzie strącić jpoło- 
n wę już  opłaconego najmu, dopłaciwszy resztę do realnej przy wynajęciu uniówionpj ceny.
| |  'Ułatwienie wypłaty dla osób mogącycli przedstawić stosowną 
i®  gwarancję. (4 — 0 ) — U 0 2 — (7 ,400 )



VII -

W domu W. Grabowskiego przy ulicy MiodowtJ, naprzeciw filarów.
Otwieramy nowy Skład P ł ó t n a  i B ie l i z n y  S t o ł o w e j ,  ufoi że Sza

nowna Publiczność zaszczyci nas swoim zaufaniem, dołożemy wszelkich 
starań, by przekonać Szanowcą, Publiczność, że dosiam am y towary do
bre i świeże, za co gwarantujemy, po cenach tańszych jak wszelkie do
tychczasowe wyprzedaże.

I Jako dowód taniości posłuży nasz
x w  i w  :k

Je d n a  koszula m ę z k a   ........................................................................................   od E s. l Kop. GO
Jt-daa koszula d a m sk a   ........................................................................................................................... od „ 2  „ —
P ó ł tuzina  ręczn ik ó w ...........................................................................................................................................  od „ 1  „  —
P ó ł tuzina  se rw e t.....................................................................................................................   od „
N akrycie  stołow e na 6 o só b ................. , ...........................................................................      od „
P e rk a l ło k ie ć .........................................................................................* ........................................ - ....................... od „

P ł ó t n a  \ t s z e l k i e h  f a b r y k ,  J a k w t o :
P ó ł sztuki dom owego...........................................................................................................................................od Rs.
P ó ł sz tuk i h ' lle n d e rsk ieg o ........................................................................    od „
P ó ł sz tok i B ielefeldzk iego .......................................................................................................................   od „
P o ł sz tuk i cienkiej w eby ................................................................................................................................  od ,,
P ó ł sz tuk i k o n stan cs ieg o ...........................................................................................................................    od ,,
W eba na jc ień sza  w całych sztukach  począwszy od 22 rs. do 45.
N akrycia  n a  6, 12 , i s  osób j a k  niem niej p łó tn a  n a  p rześc ie rad ła  bez szwu po cenach bardzo  n izkich. W szyst- 

| ko  w znacznym  wyborze
S K Ł A D  P L 0 T 1 V A .  p rz y  u licy  Miodowej gdzie dawniej is tn ia ł sk ład  S ukna P a n a  J a n a  Grabowskiego n a 

przeciw  filarów .
j P ’tS ip a  Z am ów ien ia  z  prow incji sp iesznie i ak u ra tn ie  są załatw iane.

(3 —3) — 4850— (8,137)

!)
!)

60
95
10

3 Kop. 40
5 „  70
6 
8

10

Magazyn Towarów Bławatnych,
Okryć 1 Sukien Damskich,

. . JANA THONNES‘A,
przy ulicy S en a to rsk .e i, w prost P a łacu  Prym asow skiego, 

o trzy m ał: P a le to ty , Beduiny, C hustk i, R otundy, M antylk i, 
K am zuty , F anszony  i B arbk i koronkow e1 C am broie, ja k o  też  

i prawdziwe B rukse lsk ie , o raz  i Szantili.
0  —  1) — 4995 — 18425)

Nauczycielka wyższej muzyki,
m ająca P a te n t z K onserw atorjum , za jm u jąca  się  ju ż  o d d a 
w ca L ek c jam i, m ając jeszcze p a rę  godzin wolnych, życzy 
one zapełnić. M ieszka na  Pensji P an i G utm ann, ulica K ró 
lew ska, dom Czarneckiego i B ayera  N r 412 lit  E . Może 
tak ż e  d la  oszczędzenia większego kosztu  elewom, udzie lać  
L ekcji u  siebie, na  w łasnym  dobrym  fortep ian ie; L ekcje  m o
gą być w ykładane we francuzkim  języ k u , gdyby tego ży 
czono. (2—3) — 4916— 112844)

DBBaptissaaU aa oaaiia
to iparoasiaoiaoo.

z Kapitałem Zakładowym Rubli Srebrem 2,500,000.
P rzy jm uje  ubezp ieczen ia  w szelkiego rodzaju  R uchom ości dom owych, Towarów , R uchom ości i zapasów  fabry

cznych i gospód arskich , przeciw  stra to m  e u ' ognia, pod korzystnem i w arunkam i.
Regulował lie strat i wypłata należność 'i, odbywa się na zasadach sprawiedliwych z wszelką możliwą szybko

ścią.
Dla nbezpi leczenia się w T ow arzystw ie  I l u s l i e m ,  pozwolenie Rządowej Insty tu c ji A ssekuracy jnej, stosow nie do 

postanow ienia l  Comitetu U rządzającego z d n ia  6 ( 18) W r z e ś i i a r .  z., nie je s t  więcej wym aganem .
t t e i ie r a ln y  A gen t,  1HIHDŁAJ HOTWAAD.

B iuro  prz; y u licy E le k to ra ln e j w  dom u W  go F eldh au sen a  pod N r 4(daw niej 745/6), obok gm achu Bankowego.
(7 — 8) — 4395 — (16,601)
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Starszy Felczer wojskowy,
mający być wkrótce uwolniony ze służby, pragnie przyjąć 
o b o w i ą z e k  czy to na wsi, lub jakim  mieście prowincjonal- 
neni. Osoby potrzebujące takowego raczą swe adressy zło
żyć w Redakcji „K urjera W arszawskiego," pod lit. F . B.

( 1 — Sł  — S 0 1 9 — ' 84601

B=
ę.
ici£11&

SKŁAD WYROBOf TABACZNYCH
Jakóba Klirlifli,

przy  placu Teatralnym w b. pałacu Blanka.

Otrzymał temi dniami:
Cygara La Coronada po kop. 5.

„ Cassilda „ 5.
„ Cazadores „ 8.
„ L a flor de Tabacos 8.

i Papierosy Larissa po kop. 1 i pół, 
odznaczające się wyborowym smakiem 

o] i aromatem.
5  (1-3) 5020—(8471) _5TJ35iraETijmrasirB&iimra&ra 

Nauczyciel języka angielskiego
posiadający oraz języki niemiecki i f r » D c u z k i  życzy udzie
lać lekcje. Bliższa wiadomość w Księgarni E . W ende’go i 
Spółki, Krakowskie Przedmieście Nr 412.

<4-4> — 4903 — (4843)

Stróż wskaże (S—31 — 4946 —(8323)

Osoba uzdatniona w  Krawiecczyznie,
życzy udzielać Lekcje Kroju, za bardzo umiarkowaną cenę, 
i szycia na maszynie, przytem przyjmuje wszelkie Roboty 
damskie. Wiadomość w Starem-Mieście pod Nr 38, na 3m 

piętrze, w mieszkaniu Pani B ertrand.
(1 — 1) —5023 —(8418)

KARETY i FOWOZY
do najęcia przy ulicy Królewskiej, 

w domu Karasińskiego, Nr 1066N, nowy 25. 
(1 —o) —5016 —(8458)

O S O B A
w średnim wieku pragnie przyjąć obowiązki G ospodyni 
dom u , przytem znająca się na Krawiecczyznie i Strojach 
damskich. Osoba ta  życzyłaby sobie na wieś lub do M aga
zynu w pomniejszeni mieście w Królestwie. Ktoby sobie ży
czył raczy się zgłosić na ulicę E lektoralną pod N r 787, 
mieszkania Nr 7. (1— t) —5027—(8456)

Potrzebny jes t

F r a n c u z ,
do udzielania Lekcji Języka Francuzkiego osobie mówiącej 
po niemiecku. Interessenci zechcą złożyć swoje ad ressy .i 
warunki w Redakcji „K urjera W arszawskiego." pod lit. Ż. 
N r 900. (1 — 1) —5018 — 18416)

W domu pod Nr 870/1 (nowy 25), przy u- 
licy Ogrodowej, są do sprzedania z powodu 

gj wyjazdu,

_  l a .  Meble mahoniowe i jesionowe,
Z t - g a r y ,  L a m p y ,  B ie lizn a  stołowa, rozmaite Sprzę
ty  i Naczynia kuchenne miedziane, oraz Naczynia stołowe. 
Wiadomość u W łaściciela domu. (1—3) —5003—(8428)

Dwa duże L u M t r a  w złoconych ramach, 
trzecie mniejsze, F ortep ian  palisandrowy 
w najlepszym stanie, oraz Stoły, krzesła je 
sionowe wyplatane, S * a f y  składane i kuchen
ne ruchomości są do sprzedania, przy ulicy W a
reckiej, Nr 5 nowy drugie piętro, w mieszkaniu

Rs. 5 nagrody.
Dnia 24go z. m., okuło południa, zginął

P IE S duży, W yżeł Kurladnzki, cały ciemno- 
kasztanowaty, ogon długi włosiasty, na łbie pomiędzy ocza
mi biała strzałka, pod brzuchem tarantowaty. Uprasza się 
o odprowadzenie, łub wskazanie miejsca gdzie się Pies znaj
duje, do Hotelu Niemieckiego, ulica Długa, do Magazynu 
Fryzjerskiego, otrzyma powyższą nagrodę. W razie wyśle
dzenia gdzie się Pies znajduje, nieprawy posiadacz poszu
kiwany będzie drogą sądową, za przywłaszczenie cudzej wła
sności. (2—3) —4919—(7650)

Obszerne cztery Pokoje,
Alkowa, dwie Spiżarnie, Przedpokój i Kuchnia, do wynaję

cia każdego czasu, przy ulicy Nowolipie pod Nr 11425.
(1—3) —5001— 18415)

Z powodu wyjazdu jest do wynajęcia t a n i o  (od S-go
Jana  do S-go Michała za 21 rs.) M l e a z U a n l e ,  składa
jące się z dwóch Pokoi, Alkowy i Kuchni z wygódką; przy 
tem piwnica oddzielna i góra wspólna. Ulica W spólna, dom 
pod Nr. 21, wiadomość u stróża.

*3-- 3)---------------------- 4U32--- (OOiO/
EJ13EJlSEJ15EJl3EJ15EnSEilMaEnSŁn3EJTg

, W zabudowaniach posessji pod 
Nr 1064 (35 nowy), przy ulicy Kró- IB  
lew skiej, jes t do w yn a jęc ia  

k a żd eg o  czasu, kilka Magazynów mniejszych 
i większych, przydatnych na sk łady towarów,

Wiadomość o cenie i warunkach najmu, Rządca do
jęli mu udzieli. (1—3)! —5017— (8447)

Mieszkanie na parterze,
składające s ię : z obszernego i widnego Sklepu, trzech Po
koi, Kuchni i Alkowy, z obszernemi Piwnicami, mogące słu 
żyć na jak i Z akład Gastronomiczny lub Handel, jes t do 
wynajęcia od Igo Lipca r. b., za cenę Rs. 480 rocznie, 
Z powodu zwinięcia R estauracji przez dotychczasowego lo
katora  tam utrzymywanej, Billard, oraz Meble i inne Sprzę
ty, również odstąpione być mogą. Wiadomość na miejscu, 
w domu Nr 2673A, nowy 54 i 25, przy rogu ulic Krakow- 
skiego-Przedmieścia i Bednarskiej, u W łaściciela domu.

(3—3) —4905— (8272)

Mieszkanie z Meblami,
na lszem piętrze, składające się: z Salonu z Balkonem, 
3ch Pokojów, Przedpokoju i Kuchni, w domu nowym przy 
rogu ulic Karmelickiej i Nowolipie, jest do wynajęcia zaraz 
do 15go Września b. r. — Bliższa wiadomość u W łaściciela 
domu Nr 268Sa (nowy 12) przy ulicy Bednarskiej, do go

dziny 9ej zrana, i od 4ej do 6ej pó południu.
(1 — 1) —5014— (8420)

L 0 K A 1
do wynajęcia, składający się z Pokoju, Przedpokoju i Kuch
ni, za cenę kwartalnie Rs. 15. Wiadomość w podwórzu na 
lewo z sieni, Nr domu 1756, ulica Piękna, lokalu N r 12.

(1—3 )____________ —5006—(8424)______

-4 9 5 2 - (8328)

Są do sprzedania za naoer u- 
miarkowaną cenę: (ii A  K I E  nowe 
Petersburgskiego fasonu, z F a rtu 
chem położonym Niedźwiedziami,

F A E T 0 K  i A J l G K Y h A I  zupełnie nowy, nn osiach 
p a t e  tuwanych, z jednej z pierwszych Fabryk W arsza
wskich. Wiadomość w Łazienkach, w Ułańskich Oficer
skich Koszarach. Spytać u Stangretów: Antoniego lub Za- 
cb&rjasza. (3—3)______ —4907—17495)________________

W Drukarni Kurjera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzur; Rządowej.


